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BUŁGARIA W :ŻAt. BIE 
Zgon prellliera Bułgarskiej Republiki Lud o w-ei 
• SOFIA (PAP). W godzinach p9 
rannych 23 stycznia ogłoszono ·v 
Sofii lrnmunil<at żałobny KC lfo
mWtistyc1,nej Partii Bułgarii i Ra 
c1y Ministrów, stwierdzający, że 
23 stycznia o godzinie 1.15 zmarł 
w wyniku długiej choroby najhlil 
szy i wierny wsIJi)łpracownik Ge
orgi Dymitrowa, znany działacz 
n1clm robotniczego, jeden z naj
starszych przywódców bułgarskiej 
l<lasy robotnicze.i, członek Hitna 
Politycznego l\C l\omunistycznd 
Partii Bułgarii - premier Wa<;~] 
Kolarow. 
Jednocześnie ogłoszono wspólną 
uchwalę KC l\.omunistycznej l'ar 
tii Bulgarii i Rady :\Iini!';frów o 
trzyclnfowej żaJobie w całej Buł
garii oraz o ••tworzeniu konfr•li 
dla zorganizo•.vania pogrzeb~• 
Zmarłego. 

Na czele komi„ji stanął czlonc1• 
Biura Politycznego KC Komuni
stycznej Partii Bułgarii wicr}lre
mier i minister spraw zagranicz~ 
nych Wladimir Poptomow. 

W całej BuJgarii, w miasta"h i 
wsiaclt na wieść o zgonie 1>remie · 
ra Kolarowa\. ludność wywiesza ~a 
morzutnie flagi żałobne, W fabr~'
kach i instytuc.iacł1 robotnic~· i u
rzędnicy zbierają się w celu ucz
czenia pamięci Zmarłego ch·wi11 
milczenia. 

I tow. Wasyla Kolarow.!...J 
Komitet Centralny Komunistycz 

nej Pariii Bułgarii i Rada Mini
strów, w związku ze zgonem pre· 
miera Kolarowa, - 1>ostanawiają: 

Komunikat i Zarządzenie 
Komitetu Centralnego KP Bułgarii 

1) ogłosić trzydniową żałobę 
narodową do dnia 25 stycznia 
lVlą.czuie. 

2) mianować ko?Uisję rządowi1 i Rady Ministrów dla zorgauizo,rania pogrzebu pr11 
szyi najwierniejszy towarzysz bro miera Wasyla I\.olarowa. W skfoil 
ni Georgi Dymitrowa, jeden z naj komisji wejdą: wicepremier i ml
-;tarSZ)'Ch przywódców Bułga;:sl•iej nh,ter spraw zagranirzn'°cll 

E-OFIA (PAP). Bułgarska Agen 
cja Telegraficzna nadała następu
jący komunikat: 

Komitet Centralny Komuui· 
"tJCZnej Partii Bułgarii Ratla 
Ministrów Bułgarskie.i Republiki 
Lmlowej donoszą z najglębs1ym 
żalem, że w dniu 23 stycznia l9;jll 
roku o J{odzinie 1 min. 45 zmarł 
1>0 długotrwałej chorobie najblii.-

Partii Konnmist;'l·cznej, członek \'iladimi . p pt , · k .. 
Biura Politvcznego J{C Partii, ''"" . 

1 0 omo~'• Ja .
0 pIZe~ 

bił;iy dział~cz międzynarodow.>y;~ wodmc7~c~ oraz wicepremier T~[IJ 
ruchu robotniczego, Prezes Rady l<ow, ~muste1· poczt i ~elegrafo.w 
l\linistrów Bułgarskiej Republiki I Drago1czewa i in:ewod,mczący bm 
Ludowej - towarzysz Wa.'lj·I l\:o- ra Zgromadzenia Narodowego, 
larow. Rozowsł<i - j~rn czło.ukowie. 

Naród bułgarski pogrążony w głębokim smutku 
przywódcy bułgarskiej klasy robotniczej po 

. 
zgonie 

SOFIA (PAP). - Bułgarska A
gencja Telegraficzna donosi, że ca 
ł.Y naród bułgarski dowiedział się z 
najwi~k~z,vm smutkiem o zgonie 

premiera Wasyla Kolcirowa, naj
bliższego towarzysza broni wielkie 
go wodza i nauczyciela ludu Geor
gi Dymitrowa. 

Kondolencie po zgonie premiera Bułgarii 

tow. Wasyla Kolarowa 
Z 
• d WARSZAWA (PAP) - Sekret.uz żył na r~ce charge d'affair~s p. Spa-

Fo ogloszeniu wiadomości o zgo
nie premiera Kolarowa wszystkie 
rozgłośnie bułg;ll"skie rolpoczęły 
nadawanie marszów żałobnych. W 
Sofii i innych miastach bułgarskich 
na budynkach państwm,vych i gma 
char;h publicznych wywieszor.o 
czarne flagi oraz czerwone sztanda 
ry i bułgarskie flagi narodowe o 
puszczone do połowy masztu. I 

Tow. WASYL KOLAROW 

N ARóD BUŁGARSKI dotknęła znów bole.sna strata. 
Na przestrzeni zaledwie kilku miesięcy Bułgaria 

utraciła drugiego po Georgi Dymitrowie wodza i kierowni 
ka, jednego z tych niezłomnych bojowników sprawy Ludu, 
którzy wywalczylii jego wolność, WASYLA KOLAROWA1 
N azidsko Kolarowa na zawsze jest związane ze zwycięską 
walką, jaką stoczyła bułgarska klasa robotnicza, a pod jej 
yrzewodem naród bułgarski - z faszyzmem rodzimym 
·i obcym. 

Zmarl wielki przywódca bułgarskiej klasy robotniczej 
i bulgarskiego namdu. Zmarł jeden z przywódców ruchu 
robotniczego, w.żerny idei marksizmu-leninizmu, niezłomny 
bojownik o czystość tej- idei i o wierną przyjaźii ze Zwią
kiem Radzieclóm, pL·v.:szyrn w świecie 11iocarstwem socja 
li.stycznym. 

Jego droga życiowa - to droga nieustannej walld o so 
cjali.zm i komunizm, nieustannej walki o wyzwolenie poli
tyczne i fpołeczne ludu bułgarskego. W walce tej byl ncij
bli.i:szym wspólpracou:nikiem i przyjacielem Wielkiego 
Georgi Dymitroiw. 

N ngly zgon Wasyla Kolarowa pogrą.ia naród bulgarslvi w 
ciężkiej żałobie. W tej żałobie bierze udzial cały naród polski 

• arzą Przymusowy genernlny MSZ - tow. Stefan Wi1>r- sa Kazandijewa kondolencje w hnt<!
błowski, udał się w towarzystwie dy- niu Prezydenta i Rządu RP z powo-

• rektora protokółu dyplomaLyczn"?g'O du śmierc· premiera rządu Ludowej p t I r t „ • t 
zrzeSzeDl3 ~~S~n;-0 H;:J1.k~2BJ~e~~~t~~a~Y.t~1~ Republiki Bułgarii - Wa5yla Kola- OS ~powe spo eczens WO SWlft a 

:~~:~;.~~':;~~;;o~;:;,;: p;~;ydenta RP składa hołd pamięci Lenina 
społecznej, ministra oświaty i m;ni- to w Bolesława B1· er uta z całego świata napływają w dal- , stycznej Partii Ąustrii - Franz !\la- kistal1sko-Radzieckiej, olbrzymi wiec 

szyn\ ciągu wiadomości' o hołdzie, rek. Po części oficjalne.i wyświetlono poświęcony pamięci WŁODZIMIE-
stra administracJ·i publiczneJ· z dnia • · złozonym wielkiemu twórcy państwa film „Wlodzimierz Lenin". RZA LENINA. Referat o życiu 
23 bm. został powołany zarząd prz;y WARSZA,'VA (PAP). _ Przewod- drogę budowy so('ja.}izmu w oi>ar- radzieckiego, wodzowi rewolucji pro- Uroczyste akademie żałobne, po- i dzialalności Lenina wygłosił pisarz 
mU5owy zrzeszenia „Caritas" w skla niczący Komitetu Centralnego ciu 0 nierozerwalną przyjaźń letariackiej przez masy pracuią·~e święcone rocwicy śmierci Lenina, l\Iumtaz. 'V uchwalonej na wiecu re-
dzie następującym: PZPR _ Tow. Bolesław :Bierut prze z Wielkim związkiem Radzicc- wszystkich. krajów. odbyły się r.'.nrnież w wielu inny.::h zolucji zebrani podkreślili konieczno3ć 

· k t A slał do Komitetu Centralne2:o Buł- kim i bratnimi kraJ·ami demo- . miastach Austrii. zaciefoienia przyjaźni ze Związkiem przewodniczący: s. Lempar n- - - HOLANDI • R d · k garskiej Partii Komunistycznej w kracji ludowej. l '"' a ziec. im, stojącym na straży po-
toni„ członkowie zarządu: poseł Fran Sofii depeszę kondolencyjną treści Jesteśmy głęboko przekonani, Masy pracujące Holandii zlożyly P AI\ISTAN koju i demokracji. 
kowski Jan, Micewski Andrzej - pu następującej: że masy ludowe Bułgarii z klasą hołd pamięci WŁODZil\IIERZA. LE- W Kararhi odbył sil?, zorganizow;.. Dużym powodzeniem cieszy się wy 
blicista, proboszcz ks. Skurski Sta- „Wstrzą.śnięci wieści<} o zgonie robotniczą na czele doprowadzą NINA. \V wielu miastach odbyły się ny przez 'l'owauystwo Przyja:i.ni Pa- stawa, poświęcona Leninowi. 
nisław, Tuczemska Wanda _ działa Tow. Wasyla. Kolarowa przesy- do końca dzieło Dymitrowa i Ko- uroczyste akademie żalobne z udzia-
czka „Caritasu", Rostworowski Sta
nisław - inżynier, ks. infułat dr. Za 
lewski Ludwik, ks. dr. Krynicki Sta 
nisław - proboszcz, Dolań;,ki Se
weryn - szambelan papieski, prof. 
dr. Halban Leon, Jasienica Paweł-
publicysta. 

Wybitni 
działacze francuscy 
przybyli do Warszawy 
WARSZAW A (PAP) - W dniu 

23 bm. na zaproszenie ogólnopolskie
go Komitetu Obrońców Pokoju i To
'rnrzystwa Przy.iaźni Polsko-I<'ran
cuskiej przybyła do Warszawy d~l·~· 
gacja postępowych działaczy i publi
cystów Franeji w osobach: czło!1ka 
Biura Politycznego Komunisiyczn ~.i 
Partii Franc.ii, b. szefa partyzantki 
we :B'rancjl, przewodniczącego stowa 
rzyszenia b. członków franc. ruchu 
oporu. b. ministra lotnictwa - Char 
les Tillon, przewodniczącego francu 
skiego Zwią2lku Bojowników o Wol
ność i Pokój, członka prezydium 
Swiatowego Komitetu Obrońców Po 
koju, b. ministra aprowizacji-Yves 
Farge z małżonką. wiceprzewodniczą 
cego Tow. Przyjażni Francusko -
Polskiej, przewodniczącego franc. 
Komitetu Obrony Imigrantów, b. 
min. sprawiedliwości - Justin Go
dart oraz znanej literatki i działacz
ki Tow. Przyjaźni 1''ranci1sko - Pol
skiej - Dominique Desanti. 

2S st,cznia 
odsłonięcie pomnika 

Adama Mickiewicza 
WARSZAWA (PAP) - W sobotę, 

dnia 28 stycznia br. odbędzie się w 
Warszawie uroczystość odsłonięcia 

pomnika A.dama Mickiewicza. 
Uroczystością tą. zostanie zako1i· 

łamy Wam w imieniu Komitetu larowa pod przewodem Bułgar- Iem robotników i inteligencji pracn-
Centralnego Polskiej Zjeclnoczo- skiej Partii Komunistycznej i jej jącej. W Hadze na uroczystej airn-
nej Partii Robotniczej wyrazy Komitetu Centralnego, w brater- demii Y.ałobnej referat o życiu i dzia-
najszC'Zerszego współczucia. skim sojuszu z potężnymi siłami łalności Lenina wygłosił czfonek 

Zgon wybitnego pnywódcy obozu pokoju i demokraeji". Biura Politrczneg-o KC Holenderskiej 
bułgarskiej klasy robotniczej, (-) BOLESŁAW BIERUT Partii Komunistycznej Shalkcr. Uro-
wiernego ucznia Lenina i Stalina, Przewodniczący czyste akademie żałobne odbyły się 
towarzysza i przyjaciela nieodza- Komitetu Centralnego również w Amsterdamie i Rotterda-
lowanego Georgi Dymitrowa, o- Polskiej Zjednoczonej mie. 

W LOCHY krywa żałobą polskie masy pra- Partii Robotniczej 
cujące. * * 

Życie Wasyla Kolarowa zwią- • 
zane jest nierozerwalnie z histo- Depesza Prezydenta Rzeczypospo-
rią bułgarskiego i międzynarodo- litej Polskiej Tow. Bolesława 
wego ruchu robotniczego. Wespół Bienita do wdowy po premierze 
z Georgi Dymitrowem, Wasyl rządu Bułgarskiej Republiki Ludo
Kolarow prowadził bezkompro- wej. pani Cveta Kolarow brzmi jak 
misową walkę przeciwko impe- następuje: 
,rializmowi i faszyzmowi, prze- „Boleśnie wstrzą.śnięty wieścią 
ciwko wszelkim formom dywer- o zgonie męża Pani, nieugiętt>go 
sji wroga klas1>wcgo w ruchu ro- szermierza w walce o wyzwole-
botniczym - od prawicowych nie społeczne i na.rodowe wszyst-
socjal _ demokratów do titow- kich uciskanych, przywódcy lutlu 
skich agentów imperializmu. bułgarskiego w jego wytrwałym 

Na zawsze pozostanie w na- marszu ku SO<'jalizmowi, przcsy-
szej pamięci postać tego wielkie- łam Pani wyrazy szczerego 
go patrioty i internacjonalisty, współczucia". 
który wraz z Georgi Dymitro- (-) BOLE~f,AW BIERCT 
wem wprowadził Bułgarię na l'reżydent RP 

Depesza Premiera Rządu 
tow: .~· C~rrankiewicza 

RP 

Prezes Hady Ministrów R. P. tow. I 
Józef Cyrankiewicz wystosował na 
ręce Vylko Czerwenkowa, wicepre
miera rządu Bułgarskiej Republiki 
Ludowej depeszę kondolencyjną 
treści następującej: 

„W imieniu Rządu Rzeczypos
politej i własnym przesyłam Pa 
. nu i rządowi bułgarskiemu wy
razy najgłębszego współczucia 

z powodu śmierci przywódcy cia 
rodu bułgarskiego i premiera 
rząclu Bułgarskiej Republiki Lu
dowej Wasyla l\:olarowa. 
Postać Wasyla Kolarowa -

niezłomnego i niestrudzonego bo 
jownika sprawy socjalizmu i Lu 
dowej Bułgarii pozostanie na. za 
wsie w pamięci narodu polskie 
go". 

Pogrzeb Wasyla Kolarowa 
odbędzie się 25 stycznia 

sali l)O!ie<:zeń Zgroma1lzenia Naro
dowego, by lud bułgarski mógł od-
clawać im cześć. 

Jak podaje dziennik „Unita", -v.• ca
łych Włoszech odbywają się zebrania 
aktywu i członków Partii Komum
stycznej, . poświęcone 26 roczni~y 
śmierci WŁODZIMIERZA LENINA. 
Uroczystości ku czci Lrnina zbiega
ją się z 29 rocznic~ i'lhicnia Komu
nistycznej Partii "·1o~h. 

AUSTRIA 

W Wiedniu odbyla się akadem;a 
ż:ilobna, zorganizowana przez Partit! 
Komunistyczm„, poświęcona pam:~~i 
WŁODZrMIERZA Ll~NIXA. Referat 
o Le?Jinie i leninizmie w~·głosil czło
nek Biu:·a Politycr.ncgo KC Komuni.: 

Generałi!isimus Stalin 
przyjął ministra Czou En-lai 

MOSKWA (PAP). Jak dono!o>i I Czou En-lai. 
agencja TASS, w dniu 22 stycznia Na audiencji obecni byli rów· 
br. Przewodniczący Rady Minist- nież: ambasador Chińskiej Repu
rów ZSRR Józef Slalin przyjął bliki Ludowej w Moskwie Wan 
r.ninistra spraw zagranicznych Cia-sian i minister spraw zagra-
Chińskiej Republiló Ludom·j nicznych ZSRR A. Wyszyński. 

Demen~ Agen~i TASS 
sprawie pro\~okacyjnY,ch bredni prasowych w 

o rzekomych rokowaniach ZSRR z Hiszpanią Frc3nco 
MOSKWA (P.<\P). - Agencja 

TAS~ ogłosiła następujriee . o..Swiacl
czeme: 

„W ostatnim czasie pojawiły się 
w prasie francuskie.i i szwajcarskiej 
prowokacyjne wiadomości, jakoby 
ZSRR prowa.tlził za pośrednictwem 

trzecich krajów handel z Hiszpanią 
fr:.nkistowską i jakoby ZSRR wstą-
11ił w bezpośrednie rokowania han
dlowe ~ Hiszpanią. 

Agencja TASS upowa:hniona jest 
do . oiiwiadczenla, :ie wszystkie te 
wia.domości ńie są zgodne z rzeczy
wistością i stanowią wymysł afe
rzysoow i oszustów". 

·. ---
Koreańczycy walczą 

o pokojowe 
zjednoczenie ojczyzny 

MOSKWA (PAP). - Jak donosi 
agencja TASS z Penianu, naród ko
reański gorąco popiera wezwanie 
Komitetu Centralnego Zjednoczone
go Demokratycznego Frontu Patrio
tycznego do walki o pokojowe zje
dnoczenie 1>jczyzny . 

Walka o pokojowe zjednoeizenie 
Korei ogarnęła wszystkie warstwy 
ludności: robotników, chłopów, inte
ligencję i młocfaieź. 

Sofia (PAP). Komitet rządowy or 
ganizujący ntoczy~iości pogrzebu 
premiera Bułgarskiej Republiki Lu
dowej Wasyla Kolarowa donosi, że 
zwłoki zmarłego wystawione będą Pogrzeb Wasyla Kolarowa odbę- I Sekretarz ŁK i KW PZPR w Łodzi tow. 

czony Rok Mickiewiczowski. .... do 25 stycznia przed P-Ołudaiem w dzie się 25 stycmi:l. o goddnie H. na. uroczystej Akademii w Filharmonii - ku 
Dworakowski przemawia 
czci Włodzimie- :a Lenina 

Prasa korea1'i.ska stwierdza, !e 
słuszna walka narodu koreańskiego 
o uraitowanie ojczyzny izailrnńczy się 
niewątpliwie zwycięstwem. Historia 
potępiła już klikę Li Sun - mana 
którą czeka podobny los, jaki spot~ 
kał klikę kuomintangow~;iką Czang 
Kai-szeka. 
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LEN. JNA Masowe protesty polskiego świata pracy-
w ARSZA W A (PAP) - Haniebne zdrajców narodu polskiego w rodż.,.. 

praktyki wobec Polaków, stosowane ju kliki ~likołajczy1rn, Andersa i Kwa -
przez rząd francuski, który nie re- pińskiego, przekształcić je w łami
prezentuje interesów narodu francu- strajków. aby móc następnie ude-

~ • d I d k ' ć d i skiego, - spotkały się z należytą rzyć w bohaterską francuską kla8i! 

UJ I O ą Cg U Z O S O Z UJ g C. ę st lU a odprawq. całego s.pol:eczeństwa pol- robotniczą, ~tórn J?od p~~ewodnic_. 
sk1ego. twem KomumstyczneJ Partn Franej1. 
Zewsząd napływają w dalszym cią- pod wodzą tow. Thoreza prowaulli 

· gu protesty świata pracy, które jed- nieugiętą walkę o pokój, wolność· i 

Pod. ł Wletk• St 1·· I p t• Boi e .kó IlCICZeśnie manifestują nierozerwalną suwerenność narodową. 
Ją I a In ar la Sz WI W pr1yjaźń, łącząc.ą naród pol~ki z na- . Uc~w~ła st:vierd~a.w,zakończeuiu_. 

rodem francuskim, ze naJ1mtom 1mpel'lahstow amerykan 
Rozszerzone plenum zaTządów o• skich nie uda isię rozbić bojowego 

Uroczyste posiedzenie żałobne w Moskwie w 26 rocznicę śmierci 
założyciela Państwa Radzieckiego 

kręgowych Związk-u Zawodowego Ro- sojuszu klasy robotniczej Polski z 
botników i Pracowników Rolnych we bohaterską klasą robotniczą Fran• 
Wrocławiu i w Legnicy w przyjętej cji". 
uchwale stwierdza: „Najmici impe· Wypadki we Francji spotkały się 
rializmu amerykańskiego - i ich so- również z gorącym protestem robDt
jusznicy z obozu zdrajców socjali- ników w Krusz,~icy, Toruniu, Ino
zmu sądzą, iż przez haniebną nagon· wrocławiu. MOSKWA (PAP). - Jak już do go państwa socjalistycznego 

t.:osiliśmy, w Państwowym Teat- Włod-zimierza Lenina. Proszę ucz
rze Wielkim w Moskwie odbyło cie pamięć Włodzimierza Lenina 
się uroczyste posiedzenie żałobne przez powstanie. 
KC WKP(b), Moskiewskiego Obwo (Wszyscy obecni wstają i w głę
dowego i Miejskiego Komitetu bokim milczeniu składają hołd pa 
WKP(b), Prezydium Rady Najwyż mięci Lenina). 
szej ZSRR i Rady Najwyższej Całe burzliwe życie, wypehrio
RSFRR, M_oskiewskiej Obwodo· ne bohaterską pracą i bohaterski 
w j i MieJskiej Rad Delegatów mi czynami odtlał Włodzimiexz 
pracujących, KC Wszech-związko· 1 Lenir.: walce o wyzwolenie klasy 
wego Leninowskiego Komunistycz 1 robotniczej i chłopstwa spod wła 
nego Związku Młodzieży, Mos- · dzy kapitalistów i obszarników, 
kiewskiego Obwodowego i Miej- walce o zwycięstwo proleta.riac
skiego Komitetu WLKZM, Prezy- kiej rewolucji socjalistycznej, o 
dium Wszechzwiązkowej Cer~tral ustanowienie dyktatury prołeta
nej Rady Związków za,vodowych riatu. Partia bolszewicka pod kie 
oraz przedstawicieli organizacji rownictwem Włodzimierza Leni
partyjnych. społecznych i Armii na stworzyła w naszym kraju u
Radzieckie.j, poświęcone 26-ej ro- strój radziecki, założyła podwali-
czr.ićy śmierci Włodzimierza ny społeczeństwa socjalistycznego 
Lenina. i wyprowadziła ludzi pracy r~a sze 

i wielki kontynuator sprawy 
Lenina - Towarzysz Stalin (bu
rzliwe oklaski). 

Pod przewodem Partii Lenina· 
Stal'na naród radziecki nadal 
będzie kroczył szlakiem Lenina 

ku Z\\Tycięstwu komunizmu (bun· 
liwe oklaski). 

Następnie Szwernik udziela 
głosu Pawłowi Pospiełowo\\i, któ 
rego referat zamieściliśmy w dJifli 
wczorajszym, 

kę, prześladowania i terror wobec Podobne protes.ty uchwalili m. in. ' 
naszych rodaków uda im się zdemo· chłopi i członkowie Związku Inwali· 
ralizowąć nasze postępowe wychodź· dów ·wojennych z woj. olsztyńskie1,1:0 
stwo, uczynić z niego powolne nar?:ę· oraz pracownicy Państwowej Fabry
dde w rękacll iłwlabora<.\iootistów i ki Czekolady „l<'uchs'' w 'rarszawie. 

Hold ludu polskiego 
dla nieśmiertelnego \\7 odza Rewolucji 
Przy udziale delegacji mas pracujqcych całego kręiju 

odbyło się uroczyste otwarcie · 

uzeuni- Len /łl in a W głębi sali widnieje ogromny roki szlak budovmictwa socjaliz· 
portret Włodzimierza Lenina. o· mu. Idee Lenina znalazły najbar· 
zdobiony żywym kwieciem. Pun- dziej wy:raziste i głębokie potwier 
ktualnie o godz. 18 min. 50 wcho- dzenie w reaJnyro życiu narodów 
dzą na salę i zajmują mieJ'sca za Związku Radzieckiego, \V prakty- ZAKOPANE (PAP). - Na uro· częły p!7;ybyv:ać delegacje komite-

czy!rt.ość otwarcia Muzeum w domu tów wojewódzkich PZPR z pocztami 
c.tołem pr ezydialnym: Towarzysz ce ogromnego rozwoju przemysłu Lenina w Poroninie przybyli w dniu SŁtanda.rowymi, oraq; delegacje ro-

prawdy o wielkości epoki, której s~ cjalizru w naszej ojczyźnie, będzie
bndowniczYmi. epoki Lenina i Sta- my godni nazwy współtwór
lina, epoki ludów, wyrębujących so ców, współbojowników Wielkiej Epo 
bie wolność, epoki wolności naro- ki Lenina i Stalina. Józef Stalin, tow. Mołotow, to-w. i gospodarki rolnej, w rozwoju na 26 roczni-cy Jego zgonu przedsta.wi- botniel.e z całego k.radu: gót'ników, 

Malenkow, tow. Beria, tow. Woro- uki, techniki i kultury, we wszyst ciele Komitetu Centra.lnego PZPR hutników, metalowców, włókniarzy, 
szyłow, tow. Mikojan, tow. Chru· kich przejawach żyda apoleczeń- z członkami Biura. Politycznego, pre- kolejarzy, budowlainych i in. Obok 
szczew, tow. Bułganin, tow. stwa oodalistyczr.-ego. mierem J. Cyrainkiewkum i mini- czerwonych sztandarów PZPlt. 

dów, epoki rozgromienia kapitaliz- • • • 
mu, epoki soojalisłycznego budow· Przemówienie sekrehl1·za x.e 
nictwa. PZPR zebrani przyjmują długo nie 

od · • .... __ : strem Bermanem na czele, prezes Zw1ązków Za.wodowych 1 młodzie-
Szwernik, tow. Kosygin, tow. Su- Po śmierci Wł zun1erza ~- Tow. Pr,zyjaźni P-OJsko - Rad-ziec-1 żowyclJ, powiewają zielone S7'tianda
słow, tow. Ponomarenko i tow. na Partia bolszewicka z Tow.airzy- kiej minister Swiątkowski, przed- ry Zjednoczonego stronnictwa Lu· 
Szkiriatow. Za stołem prezydial- szem Stalinem na czele wzniosła sta.'\\-iciele stronnictw politycznych, 1 di>wego ora-z sztandary Stronnictwa 
nym zasiada rÓ\\'11ież przewodni- wysoko sztandar marksistowsko- delegacje robotników z całego kra.- Demokratyeznego.· Nad :r.gromad.zo
czący Chińskiej Partii Komur.isty leninowski i powiodła kraj nasz ~· pNodow:nic~ pracy, przedsta.wi- :ny.mi tłumami wicln.ieje wielki trałls 
cznej - Mao Tse-tung i członek po szlaku leninowskim, osiągając mele organ~- z_awodowych, spo- parent: „Pa.rti& to Lenin - Lenin to 

Bim.'~ Politycz_nego K<; Chińskiej zwycięst:vo za ~wycięstwem:. • łe;1~!:z:!ośc,tt~~~ob~d7iał am- Pmfa". 

Niech mobilizuje nas do wytęzo· milknącymi oklaskami i okrzykami 
nej walki o nasze najbliższe zada na cześć W'.KP(b), Generałis&imusa 
nie, o wykonanie planu 6-letniego. Stalina, przyja.źni polsko - rad'liec~ 

Niech uczyni nas mocniejszymi kiej. Orkiestra gra Międzyna:rodów-
dla wzmocnienia obozu walki o po kę. Wśród serdecznych owacji za
kój. biera głos ambasador ZSRR w Wax-

Niech spowoduje, te walc~ o so· i szawie, Lebiediew. „ 

Partu KomunistyczneJ - Czou Pod k1erowmctwem Parti.1 Le basador ZSRR w Warsza.wie Lebie- O godz. 14 przy diwiękaeb hym-
En-lai. r.ina-St.ailina naród radziecki zre- l cliew oraz przedstawfoiele dyploma- nu narodowego przybywają praed- Przemówienie ambasadora lebiedlewa 

Zehrani· urządzają żywiołową alizował zw_ycięstwo ~jali1Zll.~ w 1
1 
~ycznl. paf!Stw demok:rac~i l~dowej, stawiciele centralnych władz pań-

. „ · J k t 'oro kr J · "''--si .... powo3en -k rowrue-1 dele.,.ad '1.W;~.,.1'0W za.- shvowych i partyjny<;h oraz goście Dr·od~··y przyJ·aci"eł .... 1· "-•n°~zyszeI olbrzymiego wzmocnienia naszej ei-
owac3ę ge„1a nemu ·on ynu:lt · naszym · a u 1 w v.1'.J.-.: ... • ·~ „ . ~- !Zllgranicza1l. Sek-retaa:z. KC PZPR, u „ ........ „. 
'",;, sprawy Lenina .Tóze.fowi nym osiągnął od-budowę gospodlłll.' worlo~~b z .ZS~R 1:. z kraJO'"' de- toiw. premier Cyrankiewicz przecllo Otwreramy dziś tu, na. żiemi p~l- czyzny, czyniąc z niej nadziejł i osto. 

St I. . S 1 b i od oklas ,.,, ..:i . •• J" """"ft"' d-,-zy wzrost mokracJ1 ludoweJ, lrtorzy przebywa- d . d ~ t k .. h sk,·eJ·, Dom-M·'zeum'"'™'·S'"'i·ęcony pa- ,;„ dla wszystkich narodów, ."'.alCZł• 
, a inowi. a a rzm • ""L narou,O\'ve ....,,...,. ...,.,,, . - zt p-l'1le .uon em ompanu ono- - u - ~- „ """ · 

, • .. . . d . ·., · In' ' „.kult ,_, .. . · ją na M1ędzyna.rodoweJ KonfereneJi . . ;_ .._ '"" .. m.ięcr· .Włodzi·mi'"'rza IlJ'icza Lenina. cyeh przeciwko imperial.izmowi o .,..,. 
k?w, kto~Y1;11I uc-ie~tmcy po~1~ z~ mat~~ ego 1 · · ur<U.nego pOZlO w Zakopanem. roweJ WOJ<>l\a roJs-,""'ego, po czynn " zwolenie i niezaleźnt>Ść. · ., -· 
n1a w~·raząJą uczucia głębokie] llJI mu zycia ll!ł.TodoW€gO. Już na długo przed rozpoczęciem przybyli na uroczystość rz.ajmują Wód~. partii rnarksistowskiei ·Ro.>ji Oto dlacz~go Lenin• i Stalln :uznani 

ł · · d · , · • k , 1 miejsca na obszernej werandzie do- i zało~yciel państwa radzieckiego 
osc1, . w z1ęC'L~-OsCI • l szacun u Sukcesy 7Jwiązku Radzieckiego u~·o~z:v~tosci przed &ty ow:I'.~ zak~- Lenin, pracował tutaj w ·Poroninie, zostali za wodzów mas pracujących· ·" 

'Vielkiemu Stahnowt. • • . , 1 d ·I piansk1m domem w Poronlllle, g<lzie mu. kierując walk~ rewolucyjną w Rośji, nie tylko• w Rosji, lecz i we wszyst-
Przewodniczy posiedzeniu prz~ napawaJą serca m1ho~ow. u ZI I w latach 191~~9H mi~'Zkal i 1>ra- Uroczyst_-ość otw.lera wi~srer przygotowując się do wielkich bitew kich tyrh krajach, gdzie toczy. sie · ·• 

wodniczacy Prezydium Rady Naj- pracy w krajach kap1tahstycz- cował \~!od~1erz Lenn;i. 7,a~~ły Kultury. ! Szt:iki - Sok?~·_ po klasowych, które zapewniły zwycię- uporczyw& walk:L o wyzwolenie spod 
. . z' s· RR t s 'k h . . t wł gromadzie sic: tlumy Dlleszkancow czym wsród ogolnego Sku.P'l<'l'nJa 1 po stmo rewoluc;'1' SOCJ'alistyczneJ' w Ro- jarzma imperializmu i gdzie waicxą-

\\;t.zszeJ .... ' -. ow.. zwerm • oyc pewnosCJlł zwycięs wa okolicznych wiosek 1róralskich, wagi· "~b1·era gł"" s<"'k·1·t>.•,a1-z KC " ·d I · · swvch su!f. 
d '" I .""' = - - sii 1' powstanie pierwszego na świe- ce mai;y wa zą rę rnJnuę . · -

ktory zaE"a3a pos1e zenie. wal ..... o ~·yzwolen1·e spod 3'arzma Przed godz. 14 na d~iedzin1'ec po- PZPR t··o'".· prAmi~. ~ C•''T~nk.1-~"'l·~.. .i • - rew·o1u~y1·ne1· nauce mar-
. „ --~ „ "' ' " = J " ~" ~. cie socjalistycznego państwa robotni- cesow „ ~ • 

Przemówienie kapitału, o triumf pokoju na ca-, p , c k ków i chłopów. J..sirntu-leninizmu. 

. d k . . . rzemow1'en1'e premt'era yran '1ew1'cza L~nin był największvn kontynua- Otwierając :\luzeum im. Lenina w fow. M. SzwernikCJ ły11:.=, śWiecie, 
0 emo racJę 1 soeJa torem nauki Mai·ksa i :Engelsa. Marks Poroninie, naród polski składa hołd 

-·~ i Engels działali w okres.ie przedr~ wit>lkiemu geniuszowi rewolucji so-

Towarzysze! Minęło dziś 26 lat 
od chwili śmierci wielkiego rew 
lucjonisty, genialnego myśliciela, 
organizatora Komunistycznej Par 
tii (bolszewików), założyciela 
pierwszego na świecie radzieckie 

Drogę w tej walce o wolność i 
szczeście ludzkości wskazuje nam 
wielki ~tandar Lenina, który 
dzierży moc'Dą dłonią Komunisty
czna Partia Bolszewików, który 
dzierży wierny towarzysz bojów 

Obywatele i Towarzyme! Delegaci! I nam utorowała drogę do socjaliz- \\ohicyjnyrn, kiedy nie istniał jesz- cj:distyeznej - Włodzimierzowi Le
JUieS2jkai1cy Poronina! mu. Tu zastała go wojna. którą roz cze rozwinięty imperializm. Vv okre- ninowi w warunkach zwycięskiej wal· 
Zebraliśmy sie_ w Poronirue, aby .· pętały moce_ im_pei_.·ializmu nieA_Y.;a- sie, gdy rewolucja proletariacka n1e ki o budo,,·ę fnndam~ntów socjalizmu 

Id t b b I b ' ·1 • ·aktvczna ko w swoim kra1· u, wzniósłszy wysoko 
u~7,cić· pa.mie_ć tv. ch lat. w których ome_· ego. , ze n;es1e_ ona · .. ··:. so ie za . y a ez.posreumą p1 J „ · 

d · h l kl · ' . L 1·n natom1·a~t dz1·a1'ał 0 ztandar marksizmu i leninizmu, ·:a-tutaj na. poL~kiej ziemi żył, myślał i pow1;_ z ic _w asne~ ę~Kt. , • mecznm;c~ą. en · a • ~ • 

pracował twórca Partii Bolszewie- I Ktoz z moznych owczesr.cgo swia w okre"ie rozwiniętego imperializmu, ko swój własny i międzynarodowy 
kiej, twórca Rewolucji Paz<lizierni· l_~, kto z_ otoczenia carów - _Mik?la w okresie rozwijającej się rewolucjj symbol walki o socjalizm, o zape,v• 

· '" 11 1 · F T r- l t iackie· nienie kulturalnego i dostatniego ży~ kowej, twórca nowej epoki - Lenin. I JOW, vv 1c mow, · ranz-, m:e ow. pro e ar · J. • . . • •• I k" h F • • Poprzez t.o Muzeum, prze-z wiele czy ze świty prezydenta Franc,1i, Między Mark:3~m i. Engelsem z je- cia ludziom pracy miasta 1 wsi. 

Protest Oreanlzacll Po S le We rancll pmlobnych oś1·odków pami~i o Le-1króla Anglii zdawał sobie sprawę, dnej strony a Leninem z drugiej, ~e- życzę masom pracującym Pol!!ki 
ninie na polskiej ziemi - staje sit: że to tutaj w tej góralskiej wiosce ży cala epoka niepodzielnego pano· pełnego zwycięstwa w walce 0 soc.ja· 

· 'd · l l k · · h 11 M' d !izm w ich ojczystym kraju. • d • . d B"d I bliższa, st>rdec·zniejsza pamięć o czlo zna) UJe się cz owiec, ·tory 1c im wania oportunizmu ię zynaro-
b m Zar•a •en1om r.zq u I au ł I JT ,K • . 1 d' Niech wzmacnia się i rozwi1·a ści· 

Pr.z:ec1w ezprawny ... . ... wieku, ktł•rY także na. JlOlskiej ziemi perialistycznq wojnę przeobrazi w dć-wki. Działacze l "nlęuzynaro ow-
k sła przyjaźń między narodanii poi· 

, . . · zacie~nienia rzy 1- Ilrzygotowywał swoim geniusizem pierwszą w dziejach świflta rev:olu ki, których bezpofrednimi spad ·o- . . 
GEN~\\7A (PAP)_. - Jak dono~~ą j '.11~ ?0 oiczyz.ny 1 p nową partię i nową ei>okę. W e1rnce i;ję proletm;iatu? biereumi są. wspulcześni prawicowi skim i radzieckim pod ,•wielknn 

z Paryza naplywaią tam dalsze re- • Jazm z FrancJą. tej slllwa w·1>ania'eJ· pieśni BóJ. to I N.I t 1 t' lk t · 1 - ~ ccJ'aliści oddawali wprawdzie sztandarem ~Iarksa - Eugelsa 
- .· : , l· , . . l k' h . . • . " I ·1.;. Y o en n1ez omncJ ino- Lenina - .Stalina! , 
zoluc1e protestacyJne przeciw ,o roz Nauczycielstwo po s ·1e wyc O\ya-. beilzie Q$l:itni. krwawy skończy się 1 · k kt - . .· - , , - - cześć imieniu :\fark~a i Engelsa jak 

· · 11 - l , · " \ demo ł , .k . . b t .1 · · k' h - t · cy cz owie . 01ego \\·1esc o noJnie * * 
w1ąza111u po s ;:1c 1 orba111zac11 · o gorm ·ow l ro o m rnw po1s ·1c I trud" s ają się dla ·w)·z_y.skiwany<'h doszła '. , t.ej oto w·o c .· dział obrazowi Ś\Yiętemu, w rzeczywisto- • . , 
kratycznych i wy;;iedlan•om Pola- na emigracji. którzy w walkach z i u<"iskanyeb na całym świec·ie kon- · 'e - '. k · a ,1 .5 

e, k.Vlt ~e. - ' ści J'ednak wvpaczyli i odrzucili, by p1~~m0·,., 1·eni·e· ambasad~.„ a. · Z"'. ', 
k , F „ - 'd' 1 'tl k' d 1- d t . . z nie c1 s oncz \\OJnę, orzy Ją " . ~,„ w "" „ 

ow z rancJ1. na1ez zcą 11 erows im , a l _ os a- k~etną ,rzecz~'.wisiośc1ą, dzięki istnie rozpoczeli. · przypodobać się burżuaz.ji, rewolu- Radzieckiego staje się znów okazją 
„Związek Inwalidów Wojenn:vch te:zne .. „ dowody przyw1ązama do I nin }alne~o _111e1.awod~ego oręża, .jak J dzis.iaj znowu po tylu latach, cyjną istotę marksizmu. do zz.nanilestowania gbrącycb 

RP we. 1''rancji protestuje energicz- FranCJl · • • te?11~ :\Ial'ksa, .~enma„- s.t~!Ula, gdy międzynarodowy kapitalizm i Tylko Lenin i partia marksistmv- uczuć, jai<ie naród polski żywi dla 
nie przeciwko tym krzywdzącym za • prze~ut~ wt ~,,1ad_o-~11osc ~lh?t?" impf'rlalizm ponosi jedną porażkę I s'k& Rosji -: ~?rtla Bol<>z~wików - ZSRR. Orkiestra gra hymn radziec• 
rzadzeniom, podkreślając, iż Polacy Rezolucje protestacyjne nadeszły wyc mas, s a.t. e pro ow~~~ 1 os rzo po dru"'iej _ spadkobiercy owych wysoko wzmesh rewolucyJny sztan- ki i polski, okrzykom i owacjom me 

· · d· T k i · bohat"rsko wal ponadto od „Organizacji Pomocy na przez Par tę Bolszewi ow. mężów"' stanu usilują powtórzyć ich dar mar~si:imu i J?OP~zez ciężkie la- ma końca. 
me szczę zi 1 rw_ 1 '.:'. ' 0 . . . " · d 1- b 1 ki h Partia ta pod wodzą Lenina i Sta t lk I 1905 ku Po pa:zemówieniach sekretairz. KC 
czyli_ 0 wyzwoleme ·Fr~ncJt. Zarzą- Jczyziue 1 o 1cznyc po s c futa do.konała. pr~.ewrotu rewolucyj- grę, jak gdyby nie pomni do czego a wa 1 re~~o ucy1neJ . ro: , '! 
<lzen~a rządu fran~usluego został~ sekcji CGT. nego na oit,romnych obszarach daw- dwie poprzednie wojny przywiodły epoc~ ~eakCJł.' ~c.zi;s p1erwezeJ "'.Ol PZPR tow. premier Cyirankiewicz. 

przyJęte z oburzen~em prze.z w~zyst „Organizacja Pomocy Ojczyźnie- nego jmperium ca.rów, twor.Ląc pier- ich kapitalistyczny świat. Nie zda.ją ny sw1at~w_eJ n1e~h go ku __ gwyc1ę- ~~~~:~kfut~t!ar~~k::J!~m 're~~ 
kich b. ~ombata~tovi: pofakich t łeb głosi rezolucja - powstała w wal- wsze państwo socja.listyewe, radziec sobie widać sprawy z tego, że dzłe s~~vu soc1ahstyczneJ rewoluq1 w Ro- :a. Przedstawicie-le w.ladrz. central-
francuskwb przyJacioł. kach z hitlerowskimi wrogami Pol ką dyktaturę proletai.riatu. Na jed- ło Lenina, kontynuowane i rozbuilo S}I w 191'1 roku. nyeh i !Zaproszeni goście uda.ją s:ę 

k I l"dó w · h ski 1- FrancJ·i. Założyciel organizacJ'i ne.j szósteJ' obszaru kuli ziemskie· ru wane nieomylnie przez Stalin& Lenin i Stalin stanęli na ezele a- d M . dłu Ind„· 
Związe nwa 1 w o3ennyc J to dzisiaj niezdobyta twierdza w ser ·wa11gardy rewolucji proletariackiej 0 uzeu.m 1 · go Ol' ~Ją, zgroma 

. . k - ł dz 1 oraz kilkuset członków oddala swe nęło panowanie ka.pltalizmu. Na je- d'ZOJle t.am zbiory, obrazujące życie i 0
• 

wyraza podzię owanie w : om ~o życie w tej walce. Obecnie członko dnej szóstej obszaru kuli ziemskiej cach, w mózracb, w woli walki t> - Partia Bolszewików. 'l1ym samy:iµ dzieła wielkiego geniusza poetępo
skim za obronę obywateh polskich wie OPO pracują przy odbudowie w iirudzie, w wjelkim OiPliu ,valki pokój, e postęp setek milionów lu- stanęli na ezele czołowego oddzial"..1 wej Iud'Zkoścl. 
we Francji i zapewnia, że inwali- Francji. W swej działalności Or- z wrOi'ami saezęto budować sooja- dzl. świaiowego ruchu robotników i chło- * • . • 

iłk -'- · · P o· ' . b nl lizm Oddaj<>c dzisi~j hold założycielowi pów o wyzwolenie spod jarzma im-
dzi wojenni nie ustaną w \llr'YS 3.w• gamzaeJa omocy JCZyzme ro · . . . "' perializmu, o zwycio.„two rewoluo~ Po uroczy~toś · h Poroninie 

. . . la interes6w wycl1odźs~va ora2: Cw1erćw1ecze, które oddziela nas podwalin nowej epoki i czyniąc to "" :i• · ' "' c1ac w • ' 
nad pogłęb1emem trady~~~ej przy przyjaźni polsko - francuskiej. Za- od śmierci Lenina, to okres najgłęb tutaj w Poroninie, widzimy lepi•j socjalistycznej. pl"Z.edstaw:iciele władz cenitrałnych :i 
jaźni polsko - francuskteJ • rządzenie rozwiązujące organizacje szego przełomu w dziejach ludzkoś i wyraźniej nie tylko gigantyczną Na ziemi polskiej, w tycłt okoli- 'fośoi~ ;;:;8!~anic~ ~daili ~ę tdo B.ftc · 

demukratyczne, godzi w słuszne pra ci. W ciągu ćwierćwiecza Zw. Ra- rolę L<enina. w historii ludzkości, a.le cach, bywał również Towarzysz ego un..,Jca, g ~e se -re ai:z . 

Nauczycielstwo polskie we Fran
cii nie sz<:zędziło pracy, by wycho 
,~ać młodzież w duchu przywiąza 

wa wychodźstwa do życia społeczne dziec:ki stał sit: potężnym mocar- wi<lzimy i widzieć będziemy lepiej, Stalin. W tych okolicach dwaj naj- PZBR tow. premier. CyraJ.?-ki~W!~ 
go l kulturalneiro. Dlatego też do- stwem socjali&tycznym, które roz- bliżej jego roli; w historii naszego więksi wsi.)ółcześni geniusze, Lenin d?k<;inał .akłm ot:v~rc"ła. .śWJethc:y. • 
magamy się cofnięcia tego zarządze gromiło faszyzm i hitleryzm, przy- narodu. i Stalin, korzystając z gości.nnt>Ścł I błbh~te~ d·J:i }ID~J.SCOWe;J. ludnośc~. · 
nia", niosło wolność uciemiężonym przez Zadaniem tego l\luzeum b~dzie po narodu polskiego, przygotowywaii SWiethca 1 bl_bbote-ka nu~zą się 

hitleryzm narodom - również i kazywać Lenina, jako wodza du- wyzwolenie nie tylko narodu rosyj. ~ domu, w którym, Lenin ~!~kał 
Polsce i stało się twierdzą niezwy- chowego także polskiej walki o pra skiego, lecz i wszystkich narodów 1 praco~al od _maJa. ~o 1":tapada 

Cl1.Ljbione oszczerstroa Achesona ciężoną walki o pokój, postęp i soc wdzlwą wolność, Lenina jako Prl:V lfo"iji, a także narodu polskiego. 1913 r. 1 od maJa do sierpma 1914 

. , , . r 1 . od l k. od roku. 
jalizm. \V <'1agu cwier<'w1ecza runął jaciela polskich wydzicllziczonych . \, yzwo_ eme .na_r u po s- ·1eg~ sp · Dom ~stał gruntownie odnowio-

os• wiadczen1·e rzeczn1·ka rządu dzięki Zw. R.idzieckfrmu kapit:ilizm WÓW<·zas z ojczyzny, wyzyskiwan~·ch J<~rzma 1mp~r1ahzmu .. nast.ąp1ł'! ~o- ny. Drzwi wejściowe prowadzą 
I w Europie środkowo - wschodniej przez kapitalizm i feudali.Lm mas ro tltero. w wym~u drug1e3 WOJDY S\';!~- wprost do pokoju, w którym Lenin 

/ i narodziły się demokracje ludowe, botniczyc:h i chłopskich, Lenin<!, któ t~WCJ •• Jasne Jest .jednak dla wszys„. spożywał posiłki. Stoi tam stół, 
Chińskiej Reppbliki Ludowei Demokratyczna Republika Niemiec ry tworząc nową epokę, tworzył tak k~eh. ze przesłanki ~o tego wyzwol~- przy którym s i adywał Lenin. w Po-

p eklr.. (PAP). AgencJ·a prasowa No 1 sit" przy pomocy ordynarnych osz· ka, J,udowe Chiny. że dla. naszego narodu warunki woł 1~ia- ~tw~rzyła '~1elka R.e'yolucJ~ koju na lewo od wejścia umieszczo
Oto, jak nieomylne były wskaza ne1w życia; warunki budowy spra- b1zdztermkowa, k!ora zwyc1ęzyła w no stoły i krzesła rzeźbione według 

'.vych Chin dono~?fJ .d~rektor Bi:u- czerstw antyradzieckich. Podłe i o- nia Lenina. wiedliwego ustroju. 191~ ro~u '~ RosJi pod ptz~wo~em wzorów góralskich. Tu właśnie jest 
rn Prasowego C 1 ne1 . Rep1;1bl_iki hydne osrozers,twa Achesona WY",'.0" Jesteśmy dumni i szcześliwi, że Setki tysięcy ludzi w Polsce czy. Lenma 1 Stalina; Dla \V~zystk1ch 1e;ot świetlica. W pokoju tym sypiał Le-
Lud<?wej Hu, Czao-mu z.łozył osWl~d lujq, oburzenie w China.eh i w Związ choć przez krótki okres si:vego ży- ta.ją już dziś dzieła Leuina i Stali- ter!lz . rzeczą 1asn~. z.e. Rewo~U<:Ja nln. Meble utajdują-0e się upm~o 
c_:zenic, w ktorymu~lępił dekla;ra~i ku Rad:tieckim, Polityka Departa- lcia Lenin przebywał na naszej zie- na, na ich myślach ucząc się praw Pazdzlel'nikowa, zapewmaJąc trmmf w sypialni Lenina zostały umieszczo 
~ek~etarza S·tanu w sprawa.e mentu Stanu potwie>:dza w całej peł lmi. Stąd właśnie, z tej skromnej g~ody o życiu i o walce o lepszy świat. khisy robotniczej i pracującego chłop ne w pokoju na pięb<ze. w pokoju 

lek.~~~~r=fuśtaau, kt-Orego poll- ni koniec:mość zacieśnieni.a wsPółpra.lralskie_j <:baty ki;rowa~ przez sze-. .. Niech obok k~iążek ta~że . i _to M~. stwa w Rosji, doprowadziła do grun- na. parterze na. pra.wo od drzwi weJ• 
tyka. w Chinach zaikończyła się sro- CY między Obłną,nl • ~em Ra reg. miesięcy walk~, ktora w ~ezul zemn !1~ ty~ zw1edza.J~!c~ townej przebudowy całego życia eko- ściowych została urządzona Ąąrmfo 
bl~tn)'m fiaskiem~ pragnie ,,odęga6 ~le<!.~ ~ac1e i nam ptąluosła wolnosó · b.ołników. Clbłopo.w 1 młodmez . -nomicznep i kułtur-aln~o Bosjl, do. ~na biblioteka. - „~.· 
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.,Po11Atine niedom-aga11ia tłl i,y. 
.SU Partii są Zt(,iqzane z llie<lo ta· 

teczrirm rozu:ojern w Partii krr 
tyki i &amoki-y1yki". 

na wzmóc swą działalność. jakie 
braki winna w i pierwszymi rzędzie 
usunąć. 

wej z organizacjami masowymi, 
działającymi na terenie fabryki 
wskazj"·ali tow. tow. Burski. Po
pielski i inni. 'Nacechowane samo 
krytyką było przemówienie na
czelnego dvre>ktora 'zakładó·.v, 
tow .. Celińsk•ego. 

Wi-fa-m.ie, należy stwierdzić, że 
krytyka i samokrytyka znalazła 

na zebraniu swój wyraz. Szkoda 
tylko, że nic została przeprowadzo 
na je8zcze bardziej konsekwent
nie i nie objęła \\'nystkich towa 
rzyszy i wszystkich zagadnień. 
Brak było na przykład. samokry-

Unia dziadó~ 
(Z t·cferatu t<>w. Biet•uie 

na III Plenum KC PZPR). 

Krytyka i samokrytyka są nie 
odzown17 dla pomyślnego rozwoju 
wszystkich komórek partyjnych. 
Tylko ustawiczne, czu jne i wnikli 
we rozpatrywanie dotychczaso~ 
wych poczynań całej organizacji 
or.a.z p oszczególnych jej członków 
pozwala znaleźć sk uteczne sposo 
by poprawy, pozw~a usunąć to, 
co okazało się złe. 

Bez krytyki i samokrytyki mia 
można zmienić styłu pracy orgarti 
zaeji par.t.yjnej.. 

Wnikliwa d'Yskusja 

Dyskusja, k\tóra rozwinęła ·się 
po sprawozdattiu, bvła ożvwiona 
i nacechowana wnikiiwą k~ytyką . 
Towarzysze z Wi-fa-my wskazy
wali na wiele· innych niedociąg
nięć, przeoczontYCh przez tow. Pi 
kalę. Fakt ten należy szczególnie 
podkreślić, bionąc pod uwagę, 7.e 
organizacja podstawowa przy Wi
fa-mie nie naleey przecież do wy 
kazujących słamzą działalność. To 
warzysze mogą si:ę pochlubić po
ważnymi osiąg-Dięciami. W roku 
ubiegłym dzięki wysi.<ł.kowi. całej 
załogi, dzięki 'hemu, że organiza 
cja podstawowa gł~boko intereso 

Sprawozdanie sekretarza wała się '(>rodukcją. zakłady wy 

N o w a egzekutywa tyki ze strony członków ustępu-
Krytyczne nastawienie towarzy jącej e,gzelrntywy. brak ·sa:q1okry 

szy, ich czujność partyjna przeja tyki wykazali agitatorzy partyj
wiły się podczas wyborów do no ni. Nie ocenił krytycznie sw~j 
wej egzekutywy. Dzięki szczegó- pr~cy r~ferei:t _pen=:onalny. Nie 
łowemu omawianiu życiorysów. 1 probowah pod1~c ~a~okryiykł to
składanycą przez kandydatów warz_Ysze, wymiem:m w sprawo
do nowej egzekutywy, w skład 7:dan1u sekr~tarza. J~ko opuszcza~ 
jej weszli towarzysze. naprawdę Jący zebrama partyJne. 
godni piastowania tej odpowie- Mimo to jednak należy stwier 
dzialnej funkcji. Skład nowej e- dzić, że zebranie spełniło swe za
gzekutrv:y w. porówn~niu z daw danie. Nowa egzekutywa, przed 
ną zmiemł s1e zasadmczo. • Pod- . . · . 
czas gdy w poprzedniej większość I ktorą zebrame postaw1ło jasno 
stanowii pracownicy umysłowi, wszystkie niedociągnięcia. posia
do nowej weszli przede wszyst- da wszelkie możliwości usunięcia 
k im robotnicy ich i usprawnienia pracy na 

W n ioski jej uchwały, podjęte przez uczesi I 

..l'obrnlrt się bieila ;;; 11rdz11. s11111t11y iyn ot m:.em 11ęd=r/'. Tcr'k brrmi.ą 
słowu pew11c1 piose11hi t=w. d:itidowskie}. 

'1'1l'ierd:ić, że tę pio.-enkę ;;;11a aif•/ce s:;cuww11y bry1_,jski 1>rc•kurator 
!(e11Prt1l11)', Sh111ceross - byłol1y może 11rzesadą. nie mnie.i jed1wk 11ic rla 
sir z1ą1rzec:yć. iż w po11iel.-tcir)ch jego w,-p0Hied::i11d1 pabrzmietrają 
11·yżej w:mianlw,1rn11e c/;;;ifldu1n/;ie formy. 

Ot, weźmy ostatnie }J1":1>mówiP11ie sir Sl1a1t·crossa 1l' umcasl1irl!. 
Slta1t'cross jest - wraz ze m•zystldmi i1111~·mi .. rzpczr1ikm11i" polityki J,abo11r 
Party - z1colem1iJ..iem „ cal<>t1i11 gospt><larhi zttcl1od11io-t>111·0-pejshiej" (p0<l 

tvysokim proteh:r>rłl!em CS.4). lf' mdl - ·- juk się to mówi - pC>ll')-.:s=ego 

wi11ie11 obja1cil1ć ;:; po11'0d1: <>Hej ,.Tw11uisacji" radość, e11t11=ja:rn, ;:;cufott·o
lenie, .<zał itp. '.fymc:usem sir S/111u-cross zgr=,-w zębami. 

Nie należy - powi<uln oczekiuxi.ć, <iby Tf'ielka B-ryttmia miał<1 d-:wi· 
g4ć ll<l srt•ym grzbiecie inne pa1isttrn etrropejskie. Ni-e m.oż;Pmy - powic.r
da - tak txlra:u sz11kuć scalenia :z: clrwiej(!C)'11~i się g<>Spodarkanti innych 
krajów. oparrmi na 11ie::.drowych pods~irnch.„ 

Charakterystyczne, że z kolei pr:eclstawicitile owych im1ych 1,,-rajóui 
(Benc!uxu? Frit'lluxu? Fe11ibcl11?) uwaiai<! gospodarkę Jf/. Bryumii 2'!t 

„clucicj<!cą się" i tal.że bodaj nie mają zamiam dźteigać jej M swym 
gr:bierie. 

}u/;:!;e to t•·ięc będzie :: tq nnią gospodarczą :;a.chodm(J - euro11ejskq? 
Ano. b'.'cbie to - można powiedzieć - 1,,·po1~e zrzeszenie żebraków, pod· 
;1itm1}ąc.H·li się kijkiem nuff.,hallr>w!him i ,1.-rrmląc}'ch na rogu Wall·Street'11: 
lito>ciH"e Osol>~·. dajcie co la.~1.-a„. 

E. Tam. 

konały plan produkcyjny n a 4 
: Podstawą krytycznej dyskusji miesiące p r zed terminem. rprzyąpa 
na zebraniu wyborczym powinno rzając Państwu poważne su
być spraw ozdanie ustępującego se my, uzyskane .z ponadplanmvej 
kretarza. Trzeba przyznać, że tow. produkcji do końca roku. W Wi
P ikala, sekretarz Organizacji Pod fa-m'c rozwinęło się pomyślnie 
stawowe j przy Wi-fa-mie wywią- współzawodnictwo prar:-Y. rozkwi 

I 
wszystkich odcinkach. Dopomogą 

Analizując· zebranie wyborcze ników konferencji. \ 

Organizacji P odstawowej przy H. Sam. ---- --------- ---------- - ------

zał się należycie z tego zadania. tło racjon~liwtorstwo i no~va.tor- ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••"•"•••„••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
Sprawozdanie jego posiadało co- s tw o. Nieraz przecież pisa1 i śm:V Is b hł k 
prawda pewne brak; (pominięcie i piszemy nad::!l o urzcdownikach 

1 t 1 1 
· ' 

1 1 

:Z~!~~e~?o:!~~n~:0~v~~~r~ ~:~i~~li~!0~~~v~:-f:;~~·Ol~~I OJUSZ ro o n1czo-c . ops 'i na gruncie zyc10 
zawodnidwa i dość chaotyczny rozwhęli tutai pełną działalność. 
układ), lecz • należy uwzględnić pisa!:i.'my o dobrze V.')"\Viązują- N I . h 
ffaktk, . że _1~wt. Pikała 1 sdpr~wujed cych &1.ę ze swych zad~ń agitato Q ezy rOZWinąĆ pracę politycznO-UŚWiOdCm~O . . )

0

QCQ WŚrOd C łopÓW 
u n CJę St.:ł(re .arza za e wie o rach. o tow. tow. Sowińskim i 

dwóch m:i.csięcy, a egzekutywa Ma1ii.; Nejberg. Wi-fa-ma v.ry- • Onegdaj odbyła siq w Lo<l7i nara· Sprawozdania le, aczkolwiek nie· j pai tyjnych, założo;10 komitety or9a- strony wiejskich organizacji politycz 
nie udzieliła mu dostatecznej po kształciła wielu robotników. któ- da kil!rowników ••kip łączności mii>· pełne, daly jednak pnr!slawQ do roz· nizar.:y jne spó1<l7.:Glni im 11t:l.cyjnvch. nych i społecznych . Zapominamy -
mocy przy opracowani-u sprawo~ rzy e.asłużyli sobie w Polsce Lu- sta ze wsią, z terf'nn województwa winięda rozleglej, wielogodo:innej dy I Tak było np. w i;m.;:1i·· l~ji :'1 y , dokąd mówił tow. Jóźwiak, - że przccizż 
zdania. Mimo t<> tow. Pikała ·kry dowej na awans społeczny, 

3
.ak łód'.i':kiego. Długotrwała i wyczerpu- skusji. Dyskusja do\\iotlła, że tam. , . wyieżdża e4ipa r.gie1i:klej „.:>oruty". jednym z uaszych głównych zada11 

t · , .„ jąca dyskus3a, w której uczestniczyli gdzie ekipv potrafiły zastosować . . . , . . . jest właśnie uaktywnienie tych orga· 
yczme <>Jil'OWh szereg braków w tow. torw. Ruta, Wi~owslci, P o liczni towarzy~ze wykaz<Ila, że w pra słuszny styl pracy, odpowiadający ~' dcu~ie1 Jeu~k s twny -:i.el~ .e~~'. nizacji, ubojowienie naszych towa-

pra<:y or.ganizacfi podstawowej. pielski, Burski i inni. cy wielu e. kip istnieją jeszcze powai: miejsr·owym warunkom, uzyskano po I acz.~.olwiek doll ~z.e~a .. nn "'-1 czta:I rzyszy wiejskich. Zapominamy o tym, 
IW'yka-zał wi~, że ;?ie dość wydat· Mimo 'be znaczne «JS!ągnjęcia, ne niedociągnięcia i braki. Wskc.zała myślne wyniki, dopomożono cbło• nos!.. bogacza WlcJskieso, dostrLega że jeśli te organizacje nie pracują 
na praca agitatorow, :re słaby po t~"""7't.- głęboko zastanawiali ona zarazem drogi dźwignięcia dzia-1 pom w unie7.ależnieniu się od wiej· wypadki nieodpowle0nioj d'T.!ałalno· należycie, to i my je·teśmy również 

· --"- , · ~.--·~.ro--- łal • · ..i,.;.. • ki b k k łakó _„ · ści pewaych ogniw naszego aparntn . · 
Zl.<>1ll lj'.-.;ao."'()1enis. party,·m""'<> wyni- ~ 00 l'J!!br:aniu --~bor,..._, i"'l:v nosci ~ na no-uy.. wy-".tSZJ' po- s ·c pijawe - od u · w, ....:ro· temu w:mm, 

,,.. • ...,.. ~-. ·~J· ~--:1-· -J • • • 1 ab 1. gospodarczego czy spółclzielczego, ale 
kał z brakłl zainter<>='>oW"ru" 81· „ "o. -.. -.,,; --1...-:....,, -x.ct _.-.......,.,,.„ ziom. I cono mszC'lyc1e ską, r una: ową go- ał . . . Tow. Grambo w podsumowam. ·dy 

~ ... ... .,, " . "'" .!'"' :u""'= .r-- "~"'u"""" N .-..... od - . Die przedwdzi a Di!. mie1scu, nie pro 
tymi sprawami 2e st.rooy orgam· .._,.e 

1
. ~~ ~„.,,,.. braki w·..J..a- ar.-.. i;o;r.poczęoo omowienła ·spodarkę na resztowkach, a nawet na· b . t h . 1.,..,., ; • skusji i w referacie 0 bieżacych za-

r:- .,......,.,.. J~~ Y..... spra!W07.dań I łiei:owników ekip. w-Yraźne żądanie chłopów i tu bez- UJe pracybl yc O!JUlN :' P.0~tt'0 -~Je, rtere l daniach ekip łączności omóWu szereg 
2'.a'Cji. pods~wowej. A-n· sekretarz,., Zlłły pr.aee oq;.mizatj.i ocaz po- pomaga c opom. a.om1as .,...1py . . . 
ani egzd.i;:<Jltywa Tłie 1p<>trafili ~ S"ZCZególłnych towarzyszy. ,wpadają niekiedy w przesadne samo· I :zasadnic_z.yc~ błę~ow, popebńany~h 

--: · potknięcia i własne braki tłuma- wodztwa .. Błędy te - ro niewhlściwy :wradZ!t: dyscypłmy -+yjnej. g Toteż tu.. Cbmiełewsl::i shl:!s-. R·ObotnJ•cy PZl'B Nr. 17 'biadanie i nanekallie, usiłując wra~!p~ez . mektore ekipy na~ego W?Je· 

adbillD się ujemnie na wypełnia- nie ~ illiiEdoolla.tecme jesz' , niedociągnięciil!Di trch <>gai.w. skład. ekip, • wp~danie w filantropię, 
llin ~ poszC?.JegÓlnych t<>Warzy' ·C3e za~~ się o.cgaróza- pod~mują zobowiązania os.czędnościowie I OI.giłDlZOWame llnprez JOZcyWkOWO· 
sey p'OWierzo.r:i,ych im :funkcji. Dla. ~ sz:koreniem. DOWych 'kadr i pod . . . . • . · ~ w kalecie . nabięraDie. doświed- [

1 
artystycznych kosztem zasadniczej 

·asi . dl t · t. ~· k • . · t• • 'l'7 zgłosiła się onegdaJ spora gro- ·-o wartosc1 ltJ.8 zł. H je się 1 tworz.y sł'uszny, celowy stylj czoło bieżący.eh zadań wysunęła się 
~ iliedoroag'.a?a akc)Q' 'ł~aiości1 dctł kr~ :pracę 1zw trojek Do ~ ~ładow~ PZPB Nr. loseczę~~ci, ktore ~·li'» 'ke. "CZen l>~ ekipy t~en<>we, kształtu- · pracy wyclrowawczo·społecznej. Na 

~ a ·.Z!! ~ii~ą, a. ego. na z~t'r.a.. 
1
aw<rry J"~ ·' .tore .me. ~ madka ,tkaczy. Postanowili oni, i- Zespół młodych Benry1'a Blado- ich poczyna1i. Ekipa „Boruta" rów- również sprawa wciągania do ekip 

:m:aclł l . na kur~ach nile do~y- ły S"-~ch ?fłdan, połega~ych Da dąc śJ.a<rem innych fabryk, podjąć sa, składający się z 5 osób, zaoszcze "D.ież początkowo popemiała w.iełe większej liczby bezpartyjn,ych :;obot· 
wała frek'Yen-<:~· Tow._ Pikała zapOl:neganm ttSZkodzemom Ina- również pewne zobowiązania o- dzi dziennie 1,59 kg. wątku, wartoś błędów. Wpadano w „poklepywanie ników, uwzględnia:jąc przy ą:nt-adział 
~reśfi~ :rowmez. m ja-kich od- ·szyn. Na k<>niec-ai.o9ć ~ciślejszego ,szczędno§ciowe. Obliczyli oni ci 85 zł. Podobne zobowiązanie pod chło~ów po raI?.ie!1iu", w m~ię po· · Ligi K&biet i ZMP 
emkach DO\l\>a egzekut.ywa po-wiu- powiązania organizacji podstawo swe możliwości, uzgodnili z kiero- jął zespół . młodocianych pozostają- darkow, w pomz~iącą g~dnosc c~ło-1 ••u•uun••"Mu•H uu•u•aa • „ •-••n--H••-----• ••••H•W-•H•H•••HH-••• wnictwem tkalni i złożyli w radzie cy pod kierownictwem tow. 'fadeu- pa zd . .:iwkową fllant1op1ę. Dop1er<> 

~ładowej następujące zobov;riaza- sza Balcerka. I zern:~n~e z tą fałs7~ą m~todą pr-:cy, w· lk" . 
Tow. Rosl-ak nawolu1·e nia: Nie tylko tkacze \Vystąpiłi z zobo pr7:eJSCie na przyjacielski~, bezposre- 18 18 os1ągn1·ęc1·a 

wiązaniami oszczędnoiiciowymi. Oto dme rozmowy z cblopam1, wytworzy 
Zespół iow. Józt"fy Bartnik. skła ły sprzyJaiącą almnsferę podnosz · 

do ~zmoz· en1·a O"'""CZędnos'......; brygada remontowa tkalni posta- w enrn. I . t d . k. 
....... .,,., ..... ·dający się z 11 osób, zmniejszy i- .ł k b świadomości polityczno - spotecznej ro HIC wa ra Zl8C 1ego 

loś!: odpadków o 1,74 kg. wa.tku nowi a, że zamiast 18 -rosien ę- hł . L dzie miP.sięcznie dokonywać wyso- c. opow gminy ipiny. 
~ l ztnni1<:}..;;zyć odpadki wą(ku o 50 pro

cent. Zespół to w. Rosiaka wzywa 110 

w półzawoduictwa w oszczędzaniu 
, wf>zystkie zespoły najwyższej jako-
1 k"i w pl.'7.emyślt> wełnianym. 

dziennie, wartości 129 zł. kojakościowego remontu 22 war- Uczestnicy dyskusji wpadali rów. 
Zespół Marii Roper, składający sztatów. Oszczędność, uzyskana nież często w czasie narady w prze-

się z 10 tkaczy, pracujących na 2 dzięki temu, wyniesie 5 tys. zł. na I sadne naniekania na słabą pomoc, ja· 
krosnach wąskich, poczyni dziennie jednym krośnie. ką otrzymują w swych wysiłkach ze 

,„„„ ... „ ......... „ ...... „„„„„ ...... „ ... „„„ ... „ ... „„„ ... „ ......... „„„ ......... „ ... „„„„ ......... _ 

Kursy partyjne w PZPB Nr. 2 Mężowie zaufania - pozostawieni samopas 
,.Trzł"Óu wtt>~zci~ ::rn::11m1Pc, że pogłębienia swych wiadomo~cf teo- Zgodnie z uch\\'ałnmi Kongresu I wal: do tych zeszytów i jak prowa-

:--e ws;;ysrkich i.~1 11 iejąr~cl1 na .<1l'iP rełycznych. Zwi14zków Zawodowych, w z<ikta- dzil: pracę !:!We.i grupy. · 
cie lttpitołVw 11<1jceww•1s:;yrn j1 Nieco gorrl.ej jes.t na drugim kur- dach naszych PZPB im. StaEna, W listopadzie Qdbylo się u nas 
n11jburt/dej ciPnc/u]flC)lł< /.:apitulem Sie. zorganizowanym przy Oddz_iaJC zorgcmirnWano g1upy związkowe O- zebranie mężÓW zaufania, nic mia-
- są ltul :ie _ lmdry". przędzalni PZPB Nr 2. Większość raz wybrano mężów zaufania, ma- ło ono jednak charakteru robocze-

Na WJ.~rost drzwi, któ1·ymi webo- słuchaczy tego kursu stano·.vq J,;o- jących kierować pracą tych grup. go. Rozprawiano o tym, i:e trzeba 
dz.imy do małej salki w Oddziale IV {(). Stalin). biety. Jednak ftekwenc,ia na !'\llTI To\Var1.y~zom. powołanym na st?.- pracować, towarzysze krytycznie i 
PZPW Nr 36, pl'acuje na dwóch k1·os kursie jest nieco niższa. Wydaie .;;ię, nowiska mQi.ów zaufania, oiiwiad- samokrytycznie oceniali swą prac(!. 
nach korto\vy~h t ow. Stanisła \\ lfo· Podobnie, jak i w innych łódzkich że w ;przeszłości organizacja partyj- czono w Radzie Zakladowt:j, że o- ale i tym razem nikt nie pouczył 
siak. Jeszcr.e do niedawn;i. znali g•) kł d ..... 6 · · PZPB na zbyt malo zwracula u·.va;;i ~ia trzv. nia.·1„ ~pec.i' al.ne instrukcJ·e, o- nas, nu czym w istocie ma polegać 
+.·Iko J"ego towar?..ysr.e pracy. D7ii~iaJ· 7„a • a ·aou tPracy, r wme.r. w ' d d "" "J ,, N 

2 
od d . . sprawę w rożenia towa.rz.yszf'k o raz 'i:e bndą odbywać regularne ze- nasza działalność. Temu zagadnie-

naz"•iako 3·ego ""· łośne J'eot pra\•rin " 'r , towarzysze łul'.'<~go juz od · d i · d i· t · · " „ "' ,., D ' „ powie n CJ yscyp my par y1ne;. brani&i, w celu podniesienia pozio- 11iu właśnie miało zostać po5więco• 
całym przemyśle wełnianym . On to C7.asu v,.-y,t.rwale dą:7~1 do pogłębieniu A"re i na tym kur„ic wiele towarzy- :nu nracy i akt.v\Vi?'.ICji grup, które ne nastqpne zebranie. kiorego ter
o.siąga wraz ze swym zei;połem iiwiet swoj wiedzy mark;;btow~kicj na fa- S7.ek, jak np. tow. Barto,;iak. Czyż, powinny rozwijać wydatną, ożywio min wyznaczono za dwa tygodnie. 
he wyniki w konkursie na najle1>szy k lub towarzy.;te Wdowiak czy Szym- D t dn' d · I 
zespół tkacki w zakładach przemy-"lu bryc7.nych ursach s7.ikolenia ideolo- k . r.ą działalność. Od tego cza~u minę wa ygo ie awno mmę y, a ze-

~ g'"''"' g Fr k . k . W cza ' poczyn,ło bardzo poważne po- ło kilka micsi"C", J"ednak do teJ· po brania wciąż nie ma. 
wełnianego. h.~.e o. e·wencJa na ursie y- stępy. Wyraźnie zadowol")ny Jest " J 

d 
· ł o ·1 kl· ry ani Rada Zakładowa, ani VI Od Mało te„"o! 

Dookoła krosien przod-0wnika pa- zra u go nego, na · · ory ucz~zcza tow. Wdowiak. - Dzięki pracy na 
:mije wzorowy 11orządek. Wsi1y;;tkic ją tow.ar.zysze z róimyoh Oddrz;ialów kur.ie, zrmr.um.!ałem dużo 11ic-<lo- dział. naszego z,yi'lzku nie ucz~ni- Na terenie kół związkowych roz-
_, dk' tl · · t · I st"'pnych dawnieJ· dla mn;e zaa. ' d- ły me .. aby pomoc w pracy męzom pocz<>ly się zebrania wyborc2e. I u 
uupa '1 wą ru zwm1ę e są w Jec en PZ.PB Nr 2, jest wysoika. Tow. Sta- " • - " f " kłębek • nień. Uzy ·kałem silną pojbudowę zau ama. nas takie zebranie zostało zapowie 

· zińs.ki - st.aro fa kursu stwierdza, - Dotycl1czas celem naszym była teoretyczną dla codziennej praktyki Owszem, rozdano nam zeszyty dziane, ale i tym razem brak zuin-
tylko walka 0 ilo5ć i jakość _ opo- że Lrekwenoja docho<izi cz~sto do ~yciowej. związkowe. polecono, aby każdy teresowania ze strony Eady Zakła-
wiada nam tow. Rosiak - teraz to- 100 proce111t. Tadeasz Saar mąż zaufania powołał sobie 25 oso dowej, a szczególnie ze strony od-
C'l.YĆ będziemy również bój <> jnk nnj· Niezwykile dodatnim ob-jawem, Korespondent ,.Głosu Robotnic?.e:go" bową grupę związkowców, ale nikt powiedz.ialnego za nasze kolo radne 
bardziej oszczędną pracę. PZPB Nr 2. nam nie wyjaśnił, co mamy wpisy go tow. Dolińskiego, sprawił, i:e ze 

Jeszcze często zdarza się, że .11e ~wiadc17..ącym o tym. że ku.re spełnia ----------- ----------------------- branie nie dosz.ło do skutku. Zdy
zwracamy dostatecznej uwagi na od· swe zadanie, je t duia ilość towa-

11 
f b k 1 

scyplinowani członkowie, któt•zy na 
padki, a tylko na tkaninę. Ale to !UU- rzyszy, 7.abierających głos \V dy ·ku- owe a ryczne o o sportowe nie przybyli, musieli czekać prze-
si &ię skoi1c:<1yć. Apel tow. Wala~z· ,,;ji. Dyskusje są wyczei;pujące, i.y- f:zło godzinę czas1~ aby się dowie-
czyka słusznie przypomniał kla•de dzieć o odwołaniu zebrania. 
robotniczej o koniecznO!Sc i prowadze· we. zawsze związane z tematem wy- Zgodnie z re:olucj~. Bima Po~itycz· j . W . najbliższych dniach odbędzie Takie zachowanie się Rady Zakła 
nia oszczędnej gos podarki surow· kładów. Wyróżn iają się zwła.zcrt.a nego KC naszci Pinln w sprawie kul S!Cl pierwsze zebranie wyborcze, na dowej oraz bierne stanowisko VI 
cem, maszyną i artyku łam i pom ocni- tacy słuchacze kursu. jak tow. Mu- tury fizycznej i spor tu, Organizacja którym powołany zostanie zarz<id Oddziału Związku Wlókniany para 
ezy mi. sirck. Pawłowski. Roziak i inni. Za- p t · PZPW N 1 l ł liżujc najlep~ze chęci świadomych 

Z 
•t t R · k kl d · ar y1na przy r • przys <1- nowopowstn ego koła. 

es1>o ow. osia a, s - a aw..:y pał do nauki jest ogro1nny. Stary l towarzyszy, kiórzy pragnęliby wy 
aię :<1e Stanisława Kowalskie;!<>, :\la· . . . piła do stworzenia ko a sportowego. Mdmy nadzicjq, że nasze koło speł wiązać się najrzetelniej z przyję-
riana Grcbera i Henr yku Winczew- parlyJnia:k tow. Sadowiak. na1le- Nowopowstale kolo dzieli się na ni swe zadanie na polu wychowania tych na siebie obowiązków. Czas, a 
skiego, podejmuje •z zapałem apel piej ujął to. oo czują również lnni: kilka sekcji, a mi,mowicic: pływac· fizycznego , a jego działalność zachę· by sprawą tą zajęły się odpowiednie 
warszawskiego t?k~rza i. pabianicki ?- I - I,Jczq się. _ powiedział kiedyś, ką, siatkówki, koszy.kówki i tenisa ci do uczestnictwa całą młodzież na- czynniki partyjne i związkowe. 

Rolnictwo radzieckie osiągnęło w 
roku ub. bardzo poważne• sokcesy 
w dziedzinie zwiększenia urodzajno
ści kultur zbożowych. 

Zbiory zbo7..a wyniosły w roku 
ub. ponad 38 milionów ton, !JT7.ekrn
czajt1c tym samvm znacznie zbiory 
przedwojenne. Kołchozy i sowchozy 
dostarczyły państwu o przeszło 2 mi
liony ton :-hoża więcej. aniżeli w po
przednim roku. Do wzrostu ur0dzajno 
ści przyc::yniło się m. in. masowe slo 
sowanie orki jpsiennej i używAnie 
nowych nawozów sztucznyc:h. 

Do wspaniałych 7hiorów przvczv
niła siq wzrastająca z każdym dniem 
armia kolchoźników-nowutorów. V.i 
lattlch 1947·48 przeszło 4 tys. rolni
ków uzyskało zaszczytny tytuł Bo
hatera Pracy Socjalistycznej, a ponad 
100 tys. zostało odznaczonych ordf'· 
rami i medalami Związku Radziec
kiego. 

Olbrzymią rolę w uzyskaniu 'tak 
wspaniałych sukcesów odegrała przo 
dująca nauka miczurinowska. Tcoritt 
etapowego rozwoju roślin, opracowcl
na przez Łysenkę, stanowi powa;i;n • 
krok w rozwiązaniu zaqadnieni<1 
zwiększania urodzajności. Jarowiza
cja nasion, krzyżowanie gatunków, 
dodatkowe sz,tu=e zapylanie ro;;Jin. 
ogrzewanie nasion oraz wiele innych 
nowoczesnych metod agrotechniki . 
stosuje się masowo w rolnictwie rn· 
dziec kim. 

Przygotowania 
do Międzynarodowych 
Targów w Poznaniu 
W związku z l\1iędzynarodow~mi 

'l'a1·gami w Foznaniu, w lutym prz._. 
mysł wełniany organizuje międz~·z:1. 
ldadowe wystawy eliminacyjne, któ
rych zadaniem bę<lzie porównanie n
sią.gnięć produkcyjnych po:;;1czegoi 
nych zakładów na prze~trzeni oat.1 t. 
niego roku i wybranie z produl:·:.; 
bieżącej eksponatów. . kwal ifikuj.~
cych się na Targi PoznarifJkie. 

Poszczególne zakłady in·zysllJp1l:, 
już do \vykonania ek~ponatów wz:o1·
cowych. 

Twórcy i in·ojektodawcy wzol'Ó\v, 
które uznane zostaną przez komi;;ję 
kwalifikacyjną za najlepsze, będą na
grodzeni premiami pieniężnymi. go tkacza, tow. s niadego. Zespół ten, I bo . . . 1 l stołoweqo. Net zebramu inauguracyj- szych zakladów. Gajewski 

wytwarz.ający obecnie 100 proc. pri· \~em, ze 3eszcze za .ma 0 .um em, I nym członkowie koła zobowiązali siq A. Tomczyk ·kore:;pondent fabryczny „Glosu" z W elimin.acjach uwzgll)dniona bę. 
my i wykonujący w 115 pi-ocenta::h bo wiem, ze tylko ten .iest swiad•J- do wytężonej pracy i do stałego pod· korespondent „Głosu'" PZPB im. Stalina, 
bazę akordową., zobowiązuje się mym crlłonkiem Partii, kto dąży do noszenia swej sp1awności sportowej. z PZPW Nr l Oddział Nowa Tkalnia 

~ dzie zarówno strona estetyczna, ja~-: 
i jakooć wyrobów.. 



Daleko, na chhl.skiej ziemi ży- ich odt'.jśĆiu w wiosce pozostawał 
je mały Low-tl!:._ Jest wesołym, płacz i narzekania. Low-tu sły

dziesięcioletnim chłopcem chiń- szał, że to byli urzędnicy, którzy' 
skim o żółtej, płaskiej twarzycz- zbierali podatki dla pana wiel
ce. Wąskie, skośne czarne oczy, kich posiadłości. Jego pałac wspa 
kręcą się jak małe, błyszczące niały, lśniący widział Low-tu z 
bączki. Chcą wszystko widzieć, daleka. Tych, którzy nie mieli 

każdą rzeczą się radować. Nie czym zapłaci ć, urzędnicy bili róz
zawsze w małych, skośnych oczach gami, albo ciągnęli do więzienia. 

Low-tu gościła radość, a buzia Bardzo biedna była wioska, w 
robiła grymas żalu i bólu. której żył mały Low-tu. Nikt też 
Mały Low-tu dobrze pamięig oprócz ludzi pa.na posiadłości nie 

straszne dni, kiedy ziemia żółta zaglądał do niej. 
jak twarze i ręce Chińczyków Aż pewnego dnia rankiem zbu 
marszczyła się i pękała w niezno- dził małego Low-tu wielki ruch 
śnym gorącu, kiedy w ziemi twar w wiosce. Ulicą, w pomarańczo. 
dej jak ubite klepisko nie wzeszła wym pyle, który klępami unoJil_ł 

bdna roślina. Wtedy głód zaglą- się nad wioską przechodziła wiei 
dał do chat wioski, a on, Low-tu ka masa ludzi. To było wojsko. 
cichutko płakał w rogu mieszka- Bezładnie słychać było jakieś ba
nia, był bardzo głodny. łasy i krzyki. Mały Low-tu bał 

Pamięta dużych, niedobrych lu I się tycJ:i żołnierzy, . schował się z 
dzi, którzy ·co pewien czas przy- powrot!em do chaty. Słyszał ja.

chodzili do wioski, a potem, po kieś krzyki, gwałtownie szarpnię 

te drzwi, wyleciały z kruchych, 
~łabych, bambusoowych · ram. Do 
chaty wskoczyło dwóch żołnierzy, 

jeden z nich pochwycił ryżowy 

placuszek, ostatni. Więcej w cha
cie małego Low-tu nie było. Dru 
gi żołnierz zaczął przewracać 
sprzęty, podniósł maty słomiane. 
Kiedy ojciec małego Low-tu za
pytał żołnierzy, czego szukają, za 
miast odpowiedzi, ciężka kolba 
karabinu spadla na jego chude, 
przygarbione plecy. To byli żoł
nierze Kuomintangu. 

Wojsko przeszło. W obrabowa
ne chaty zajrzał znów głód. 

Mały Low-tu gryzł suchy pr ęt 
bambusowy. Nie potrafił już sie
dzieć bez ruchu, kiedy na drodze 
wioskowej ukazało się kilku żoł
nierzy. Mały Low-tu nie miał już 
sił uciekać, patrzył tylko przera
żony, jak zbliżają się w jego kie

runku, jeden idzie ku niemu. 
Low-tu nie może uciekać, resztki 
sił go opuściły. Widzi, jak przez 
mgłę wyciągniętą rękę ż0łnierza , 
a w niej„. co to? 

Biały, ryżowy placek. - Low
tu chwyta jedzenie i wpija się w 
twardą skórę małymi ząbkami, a 
potem biegnie do chaty, niesie 
placek swym rodzicom. 

To byli żołnierze Chińskiej Ar
mii Ludowej, którzy wyzwolili 
wioskę Low-tu, uratowali jej 
mieszkańców od śmierci głodowej. 

Mały Low-tu nie zapomni ni
gdy tych chwil pierwszego spot
kania z żołnierzami Armii Ludo
wej, spotkania z Wolnością. 

Tym żomierzom mały Low-tu 
zawdzięcza, że dziś uśmiech nie 
znika z jego wesołej, żółtej twa
rzyczki, że do wioski już głód nie 

będzie zaglądać. Ziemia wielkiego 
obszarnika została podzielona po 
między biednych mieszkańców 
wioski, a w pięknym pałacu dziś 
mały Low-tu i jego koleżanki i 
koledzy uczą się w dużych, ja
snych salach trudnego pisma chiń 
ski ego. 

Szczęśliwy jest mały Low-tu i 
jego rodzice w nov.ryeh, Ludo
wych Chinach. 

'ffWTi z· a~ 

Z listu do c.Orki 
.„słońce nad twą ojczyzną, 

1 robotnicze i chłopskie. 
Uczysz się socjalizmu 
w Związku Młodzieży Polskiej. 

O ten czerwony krawat 
ludzie walczyli ciężko. 
Nie jeden poległ dla was. 
Tobie łatwiej, córeczko. 

Dziś przy twoim piórniku 
armia z mieczem i tarczą. 
Słuchasz śpiewu górników, 
którzy o węgiel walczą: 

żeby obiad w południe, 

f 

Gdy niebo od gwiazd błyska, 
wiedz, że te gwiezdne błyski 
to jest Hanka Sawicka, 
to jest Janek Krasicki. 

t' Krwią zaplacili oni 
r za zwycięstwo człowieka: 
• by twój śmiech jak dzwon dzwonił, 

by twój śpiew się rozlegał. · 

Spacerujesz po lekcjach. 
$wieci sł0ńce nad rzeczką. 
Szczęśliwy z ciebie dzieciak. 
Tobie łatwiej, córeczko. 

w zmierzch lampa nad książeczką. 
Dawniej było trudniej. 

W tym dzielnym kraju naszyn 
idziesz, zielal1 w zieleni, 
przez drogę, którą znaczył 
przyjaciel ludzi pracy 
Włodzimierz Iljicz Lenin. 

Tobie łatwiej, córeczko. 

K. I. GAŁCZYŃSKI 

l 
Wszyscy punktu;ilnic st~wiają 

się do jadalni. Jedynie chłopcy 
czasami zapominają 0 jedzeniu. 
Ale wiadomo. gdy dorwą 
się do nart, zapominają o całym 
świecie, nawet o jedzeniu. 

.Po obiedzie następuje „cisza". 
Trzeba całą godzinę, a czasami 

I 
nawet pc'1łtorej leżeć .spokojnie na 
leżaku. 

Ale po tym odpoczynku dopie
ro będą mogli sobie użyć! W 
pięknej świetlicy stoi duże piani
no, jeden z chłopc6w ma harmo
nię, urządzają więc lekcję tańca. 
Uczą :.ię wszyscJ· po kolei, nawet 

Oparła głowę o ławkę i wsłu- mal~ Ir.:nka. Potem. graj~ w war
chując się w rytmiczny stuk k.61, I cab~• .szac~_Y, dot;Jm<;>, Jest na-

ł · · 0 przeb'"t'·ch wet pra>vdz1wy stoł pmg - porgo-
sp.u a wspommema • „ M · · b ł ' · 
feriach. wy: okzn.a 'kt~z l ~o chzyt~cł zat 

* • * muiące s1ąz 1, ~toryc mia o Slti 

W pięk1wm, dwupiętrowym duży wybór w bib1'ioteczce. 
„Domu Dziecka Ł6dzkiego" w Po kolacji, o godzinie 9 wszys
Lądku - Zdroju przebywa 42 cy szli spać. Każdy posiadał łóż:
chłopc6w i 42 dziewczynki, w ko z dobrym siennikiem, podusz
wieku do lat ' 16. Na parterze ką wypchaną pachnącym sianem 

„Ewuniu, podaj teraz kuferek" śpią najstarsi chłopcy. Na pierw- i grubą, watowaną kołd~. Czasa
- woła z w11ętrza wagonu Basia szym piętrze, w oddzielnych po- mi było pod nią aż za gorąco, 
Kobylińska do swej koleżanki kojach, młodsi, na drugim zaś gdyż w budynku było centralne 
szkoln!!j, poczem układa w siatce - najstarsze dziewczynki. ogrzewanie. Na bieliznę i ubranie 
bagaże. Godziną 7,30 rano-pobttdka. posiadali szafy. Z tymi szafami 

„Och, nareszcie! Ale się zma- Wszy~y wstają, biegną do urny- by-wały różne historie Ewa 

M·oie • p1er"7sze , sp'otkanie 
chałam" - mówi zaczerwieniona w~ni, ubiorają się i ścielą łóżka. przypomina sobie fak to pewnego 
Ewa Kierst z osiedla Montwiłła - Mają dosyć czasu, bo dopiero o razu jedna z dziewezynek scho
Mireckiego i siadą. :r; w~chnie- 8 jest apel. Jedynie t'a najmłodsza wała się do niej, a wychowawca 
niem ulgi na ławce. Irenka - ma dopiCTo 9 lat - nie długo nie m6gł jej odnaleźć. Ale 

„Najgorszą jest zawsze podróż" może dać sobie rady ze wszyst~ się wtedy uśmiały! 
- powiada Basia, przygotowując kim. Ale i ona zawsze na apel * • * 
sobie wygodne miejsce - „ale nie zdąża, bo koleżanki jej pomagają. - Ewuniu, zbudź się, dojeż-
przejmuj się, już jutro rano bę- Po apelu wszyscy udają się na dżamy do Łodzi! - Basia tarmo-
dziesz z powrotem w ł..odzi„. śniadanie. siła za rękaw śpiącą Ewunię. Mu-

radzieckim z żołnierzem 
Minęło fui pięć lat..„ A mnie 

Się wydaje, ie to było jeszcze 
niedawno, albo czas podwójnie 
pędzi. 

Pamiętam dokładnie, jakby to 
było wczoraj, chwilę wyzwole -
nia miasta mojego, Lodzi, pierw 
szego żołnierza radzieckiego i 
tę niezmierną radość i szczęście 
pierwszego dnia Wolności. 

Jak straszny sen wspominam 
ooi, w których zamiast Lodzi, 
był hitlerowski Litzmanstad~. kie 
dy każdego Polaka czekało wię 
zienie lub śmierć. Widziałem 
rzeczy, które odebrały mi uś
miech i radość dzieciństwa. To 
też pierwszy głuchy i daleki, 
jak grzmot nadcią~afącej burzy, 
huk bomb lotniczych, był dla 
mnie znanym oczekiwanym 

sygnałem. paczkę papierosów i tak pójdę' 
Rozumiałem. Ze wschodu zhli JXl.Witać pierwszych żo'łnierzy. 

'tało się wyzwolenie, ruszała do 
szturmu Armia Czerwona, koń A to wyszło ~upelnie ,i~acze .l. 
cz !o si anowanie faszystó\v. T.ak ~rosto, a Jed~oczesme tak 

y ę P • pięknie i serdecznie. 
I tak dzien po dnju słuchalem ' , . . . 

bł .· · 1 · w lł<' l Przez po! d'ma przes1edz1a-z iza1ace się a i. 1 · · · 
F t.. d ~ I szybko Sły- , łem w schrąnie, bo niedaleko 

ron na c1aga . 1 . , • · · k' h · I · 
ł · k :-. t tu· mówił do ja1rns grupa 01em1ec ic zo me 

sza em, Ja mo.i a s 1 d . . , . . t l' . 
swego kolegi, „Niemcy nie zdą I rzy u~a o w na się. I os r;-e ;W a
. · ,., y, aszego miasta !'a za1adlle grupę uudynkow aa 
zą zms ... cz c n . · k . 1. n · l 
Z. t f b yl · ..111a '·raJ·u A drugim oncu u icy i- 0 ·ym s y 
asaną ar u uu 1\1 • • 1.• . , ... ,„~. ,„ 

ty m ·m 111.rzymy ra- sze1smy, 1a.< st1 ze1.a „ t.,,1 ..:ię 
mczase , m ł 1 ł · · k' , ·1 

dzieckich żołnierzy sami musi- wzrnog a. roz eg Y się ia ies si 
my patrzeć Niemcom na ręce, n~ejsze wybuchy i wszystko u. 

by czegoś nie zmaJstrowali". cichło. 
Ja byłem pochłonięty jedną Byłem tak ciekaw, tego co 

myślą: zobaczyć radziecki·ego s~ę działo na, ulicy, że potr~fiłem 
żołnierza, prawdziwego żolrrie- s ię wymknąc ze schronu. 
rza Armii Czerwonej, która zwy Szybko przebiegłem scbody, 
ciężyła Hitlera. Nie czekałem na potem bramę i wyjrzałem na uli 
ten moment długo, może przy cę„. Szlo nią :twóch idłnierzy, 
szedł nawet zbyt szybko. By- w brązowych płaHczach i 
łem jakby nie przygotowany na futrzanych czapkach. W białym 
to. Wyobrażałem sobie, że wy_ futrze k:zerwieniły 1si~ czerwo 
tnę z mamy doniczek wszystkie ne. '1;Wiazdy„. Wyskoczyłem z 
kwiaty, wyjmę z szafy o:J daw- Dramy i pędem pobi--głem ku 
na chowan~ na to . spotkanie nim. Jeden wzi.ął 111nie . zą rę 

l<ę i coś ze śmiechem mówił d'o „Tak, w Łodzi" - powtarza Po śniadaniu, poszczególne gru- simy się spakować, a ty sobie w 
·mnie po rosyjsku, a ja nie rnog w my::łi Ewa i przymyka oczy. py dzieci - a jest ich cztery - najlepsze marzysz! 
łem już swoJej postawy wstrzy Oto przed trzema cygodniami wY- udają się na wycieczkę. Jedna i- RzeczY'WiŚcie, za oknami widać 
mać i ryknąłem wielkim gło- jeżdżała. na wakacje zimowe do dzie do odległego o kilkanaście ki- było las kominów - to Łódź. Za 
sem z radości _ mocząc obfi- Lądka - Zdroju. Czai; minął bar- lometrów Kłodzka, inne na sam chwilę, wśr6d kłębów dymu loko-

t k l Z t dzo mile. Tatuś tak się cieszył, szczyt g6ry „Skałki" aby podzi- motywa przystanęła na dworcu. 
c~e fu rzany 0 nier.z. ego gdy otrzymał dla Ewy w swej fir- wiać piękną okolicę a inna znów Młodzi podróżni powoli wysia-
p1erws:ego spotkania pozostała mie, w Centrali Handlowej Prze- nad samą granicę czeską, aby po· dali z wagonów wracając po pra
mi p1ękna1, mała czerwona mysłu Papierniczego, skierowanie I zdrowić naszych pobratymczych wie trzytygodniowej nieobecności 
gwiazdka, która i tym razem na kolonie zimowe, urządzane sąsiadów. do rodzinnego miasta, do miasta, 
wzbud'Ziła wspomnienia. I przez Towarzystwo Kolonii i Pół- I Gdy zbliża si<i pora obiadowa, w którym pracują ich rodzice. 

J.urek T. kolonii. nie potrzeba dawać sygnału. ]el. 

„Pługi", tak się nazywał zastęp 
17-ej drużyny, miały zwyczaj 
zbierać się często wieczorami 
w szkolnej świetlicy i omawiać 
ciekawe sprawy ,,ze szkoły" i 
„ze świata" - pod takim bo
wiem hasłem odbywały się ich 
pogadanki w świetlicy. Roz
strząsano sprawę podtfóży mię
d'Zyplanetarnych, tunelu podwo
:iin~go między Europą a Afryką, 
to znów sprawę kwietnjków i 
gazetki ściennej. A jakim powo
dzeniem cieszyty się te wieczor
ld, to wskazywala ilość uczest
ników. Zastęp ,.Pługów" liczył 
dziewięciu chłopców, o ,.szkole i 
świecie" gawędziło piętnastu 
- dwudziestu. Skąd naraz tylu? 
Ot JXlprostu na ciekawe wie
czorki przychodziły też inne 
z a stępy. Na jednym z/ takich 
wieczorków była ciekawa gawę
da · Felka o pieniądzach które 
chodziły. Któż w to uwierzy aby 
pieni ąd'ze lsame chodziły? Pra
w.dla? 

A jednak nawet „Pługi'', które z 
reguły były niedowiarkami i 
każda rzecz musiały nawskroś 
poznać nim wydały swój sąd 
dały się przekonać że pieniądze 
same chodzilv. 

Dawno, d·awno ternu kiedy 
ludzie mieszkający wokół dzi
siejszego morza Sród'ziemnego. 
poŻa wąs!'.irn pasem wybrzeża 
nie znali tajemniczego lą..:1.u 
Afryki , nie znali nawet pol-0wy 
Europy, a ich niewielkie wio7 
słowe statki nie o·puszczały mo
rza Srodziemnego, w dziwny 
sposób wymieniali towary. Jeden 
za skóry dostawał wino, drugi 
pięknego konia zamieniał na 
zbroję„. 

Czy tym „starożytnym" tak „pecus'' co po łacinie oznacza 
wszystko przy wymianie „wycho- bydło. 
dziło?"-wtrącił Olek - bo kiedy 
ja chciałem z Kaźkiern zamienić 
swój scyzoryk o trzech ostrzach 
na skórę do piłki to nam nie wy
szło. Bo Ka zik twierdził że skóra 
więcej warta od scyzoryka. -
Więc mogłeś Kaźkovli dopłacić 
pienic;dzrni - d•orzucił Felek. 

I(1eJ.v u mnie susza w kieszeni 
- smętnie odpowiedział Olek 
- nie miałem ani złotówki. A 
teraz zrozumiesz ciągnął dafoi 
Felek, dlaczego „starożytnym" 
ta wymiana wychodziła, bo oni 
pieniędzy w ogóle nie znali, a jak 
potrzcbo\\'ał określony towar, to 
dokłada ł tyl e swojego. aż tamten 
zgadzał si ę go oddać 

Niewygod'nie też było w ten 
sposób wymieniać za pożądany 
towar by.:f}o. W dawnych cza
sach bydło było bardzo poszuki
wanym towarem w~ród wie.lu 
ludów. I w ten sposóo z czasem 

Bydfo rogate było więc dla wie 
lu ludów pierwszym pieniądzem, 
kttórego . nie !trzeba było nlosi~ 
w kieszeni, sze<ll sam, a nawet 
na nim można było jechać. 

„Pługom" to się bardzo po -
dobało. Rysiek to zaraz porów 
na! do :dzisiejszych czasów li 
zaczął marzyć, jakby wspania 
Ie rano na takim pieniądzu po 
mleko do skąepu posuwać 
Edek bardziej praktyczny oświad' 
czy!, że zamiast w~tawać 15 mi 
nut wcześniej rano- po mleko, 
pospałby dlużej, potem takie by 
dlę, gdyby to była krowa, wy
doił i mleko i „pieniądz" był by 
na miejscu. 

Widzicie - mówił dalej Fe 
lek, że zalety tych pierwszych 
pieniędzy, które same chodziły, 
nie wytrzymywały wad, jakie 
posiadaly. 

przyją,ł się zwyczaj płacenia za W miarę rozwo.fu wymiany, 
towar odpowiedtnią i1ością bydła, trzeba było coraz częściej przy 
t.ego chodzącego pienią_d~a, bo kupnie, lub sprzedaży wydawać 
nawet staroźytna rzymska naz- resztę. Nie można było więc, 
wa pieniądza brzmiała „pecunia" j jako zapłatę d'awać krowę czy 
S,czyta się pekunia) - od słowa wołu, aby p0tem w formie resz-

ty wydawać ogon, czy głowę 
bydlęcia. Późnie.i lud2:ie zaczę
li używać pieniądza żefaznego, 
miedzianego, srebrnego i złote
go w formie sztabek, kawałków, 
kółek. 

Pieniądz metalowy, a przede 
wszystkim złoty odpowia<lal lu
d'Ziom, był trwały, "podzielny, lat 
wiejszy do przenoszenia i przy 
małej objętości posiadał diużą 
wartość . · 

Ale i pieniądz zloty okazał 
się nie najlepszy, był stosunko 
wo ciężki i w dużych ilościach 
trudny do przenoszenia, zastą -
pił go pienią.dz papierowy, któ
ry łatwo jest . przechowywać i 
przewozić. 

Dzisiaj bracie - kończy Fe 
lek - zamiast wołu, bierzesz so 
bie parę bankn')tów i bez zmę
czenia mo-żf'sz .kupić co pi'ag
niesz. 

Musisz tylko na sl~rzyżowa
n.iach ulic uważać, aby nieuważ 
nie pod auto, lub tramwaj nie 
wpaść, a tak Jeszcze z ,.żywym 
pieniądzem" maszerować? Z ta
kim obytym w mieście to jesz
cze pól biedy, ale dostać takie
go z prowincji, to napewno za
raz pod tramwaj -albo auto by 
się wepchał i z tego wielka a
wantura. Potem byś prz-eszaco
wanym, to .ies't przejechanym 
bydlakiem mandat za zakluce· 
nie spokoju na ulicy zaołatił. 
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tiLOS PABIANICKI 

Kronika Pabianic WSPÓŁZAWODNICTWO 
- ' 

obejmuje całq załogę Fabryki .Ce.wek 

Robotnicy Fabryki Chemicznej uczcił i 
5-rocznicę wyzwolenia Pabianic 

WAŻNIEJSZE .TELEFONY 
Komitet PZPR 

4 - Sekretariat 
289 - I sekretarz 
415 - II sekr:etarz 
143 - Zarząd Miejski ZMP. 

O - Straż Pożarna 
6 - Kom. „Służby ~olsc:e11• 

23 - PZPB 
63 - Komisariat MO 
66 -. Zarząd Miejski 
91 - Dworzee Koiejowy 

112 - PCK 
215 - Pogotowie J?CK. 
213 - Telegraf 

KINA: 

Kino „POLONIA" wyświetla 
film produkcji radzieckie.i pt. 
„Bogaty plon". Dla młodzieży 
dozwolony. 

P<>czątek seansów godz. 17 .30, 

. N a terenie Fabryki Cewek 
Nr 4 w Pabianicach zorganizo. 
wano współzawodnictwo indywj 
dualne już w grudniu 1948 r. 
Do współzawodnictwa zgłosiło 
się 15 procent pracowników. 

I kwartał 194'9 r. wyłonił już 
przodownice - tow. 'Kraszew
ska wykonała 154 proc. normy, 
tow. Chrostowska - 148 procent : 
tow. Kozłowska - 136 procent. 

W II kwartale liczba współza
wodniczących o jęła już 50 
procent załogi. Normę w II 
kwartale przekroczvły: nawi
jaczka Kubiak 133 'pi·ocent, ma 
szyniarka Angel - 131 proc. 
karbowaczka Nowak ~ 126 prac. 

W III kwartale następuje wy 
raźne polepszenie w wykonaniu 
norm i duża rywalizacja współ 
zawodniczących. Ztozumiano, że 
przez większą wydajność można 
uzyskać lepszą produkcję i 
większe zarobki. W tym etapie 
zwyciężyła karbowaczka Okro-
jek - 146 proc. przed nawijacz 
ką Sztajdel 142 proc. i maszy
niarką Głonik - 140 proc. nor 
my. Dalsi z wyróżnionych, to pa 
kowacze Berlak - 133 proc. i 
ście~~acz papieru Twardo,vski 
- 128 nroc. 

19.30. 
W IV kwartale 1949 r. współ

zawodniczy już ponad 60 proc. 
• załogi. ·Mając na uwadze wyko-

* * nanie rocznego planu, współza-
Ki!1o „ROBOT.~IK:' wyś,v!e7 wodnictwo nabrało szerszego 

tla film produkcJ1 francuskie.] rozmachu i dzieki temu \\Tkona 
pt. „Taj_emnica Wywiadu". no plan roczny ·już na 2 miesią-

1 
ce przed terminem. Ponadto z 

Red~kcja „etosu Pabianic": okaz.ii 70 lecia urodzin Ge· 
Armii Czerwonej 19, tel. 287. nerali::<Rimusa Stalina wvkonano 

Mimo zimy prace kanalizacyjne 

135 tys. kg cewek ponad plan. wnic Pracy ·w Fab11yce Cewek Dnia 19 si.)cznia r. b. w pi<itą 
W Iv kwartale zdecydowanie Nr 4 \\" Pabianicach. rocznicę wyzwolenia naszego 
zwyciężyła na·wijaczka Turska, I kwartał 1930 r. przyniesie miasta przez bArtmię Rakdłziedc.ką 
'•1ykonu.J·ąc 16" pi·oc. i1orn1y, d l t .1 , · zebrali się ro o nicy za a ow 

' ;J zapev,rne a s;r,y \vzros .1 osc1 G Cl 
przed nawijaczką Chrostowską współzawodniczących, przez co i Ucimiowie imnaziu111 1e-
- 163 pi·oc. i maszyniarką będzie można nadal po-większyć micznego, aby uczcić pamięC: bo 
Gr·al - 1~4 p1·oc. 1101·m11. hateró\V. kiórzv walcz\.'li o na-v J produkcję Fabryki Cewek. J 

Po dokładnym zbadaniu wy- ;.,z<) wolność. 
dajności poszczególnych współ· Nie znaczy to jednak, że wol· Uroczysto6ć zagaił ob. Der -
zawodniczących, punktowano no poprzestać na współzawod- 5ki. po cz,_·rn oftiestra świetlico 
k · I '· · l I nictwie indv,viduahn-m. Ostat-azc ego z wyrozmonyc 1 za cy- · · , wa odcg-rara fn. mn polski i ra-
~cyplinę pracy, pilność, oraz nio Fab1Tlrn C'e"·ek I\r 4 w Pa- c~ 
pracę społeczną. Po otrzymaniu bianicach przyjęła . wez\',·anie dziiccki. Obszerne przemówie 
dodatkowych punktów, u8talo- Fabrrki Cewek Przędzalniczych nie wvgfosil ob. dr. P;ndow::;ki. 
no. ie w ostatnim okresie ws pół Nr 1, 2. :3 i 4 w Łodzi do współza \V cz~ści a rlyst) czne i chór 
za„wodnictwa indywidualnego wodnictwa międz.vzakłado-\Yego. Ś\\"ieblko\\'\ pod batuta ob. K. 
wyróżniły się naRtępujące pra- Wern a1.1ie to zmohilizowało. pya Lubowskiego \\' \kona! pieśń po 
cownice: nawijaczka Tur::ika i cc!wmko-w Cewki Nr 4 w Pabtu· świecona wvnvoleniu Pabianic, 
maszy1;iiarka Głonik. One to za n~cach. do zwięk?zenia wy:0ił- sko111.p01)0\v<ina przez dyrygcnt<J 
wydajną pracę, za położone za- kow d_la wykonama planów pro p. t. „MaszNowali chiopcy'' o-
sługi w pracy społecznej, otrzy-j dukc,,·.111,\·ch. I raz kilka innych pieśni. Ucz-
mał.v zaszczytne miano Przodo- E. N. 11.iowie klc:isv trzeciej Gimnaz -. „ 

Aktywnie pracuje Kolo Ligi Kobiet 
· przy Zarządzie Mieiskim 

Znacznym dorobkiem może się 
poszczycić Koło Ligi Kobiet przy 
Zarządzie Miejskim. Członkinie 
koła biorą czynny udział we 
wszystkich uroczystościach, im
preza·ch propagandowych, masów_ 
kach, wiecąch i tp. W „Tygodniu 

Wpłacanie rat 

nie studiują życiorys Towarzysza 
Stali.na oraz dzieła teoretyków 
ma.rksizmu. Poza tym Zarząd Ko
ła Llgi Kobiet przy Zarządzie 
Miejskim postanawia zorganizo_ 
wać kurs kroju i szvcia, otoczyc 
opieką koło Ztv1P przy Zarządzie 
Miejskim. Zebrania członkiń od· 
bywają się każdego mieaiąca w 
świetlicy Zarządu Miejskiego. 

1um Chemicznego wyikonali 
montaż literacko - muzycwy, 
p. t. „Lenino''- Orkiestra świe
tlicowa. pod dyrekcją ob. R. Ziół 
ko\\'.skiego odegrała jeszcze kil
ka 11hvorÓ\\~. Po zako11czeniu a
kademii oJ'była się zabawa ta
neczna. · 

Należy składać 
wykazy nieruchomości 
Już 3! stycznia br. mija termin 

składania prze:z posiadaczy, wzglę 
dnie zarządców - wykazów nie· 
ruchom0ści według stanu z dnia 
31 grudnia 1949 r. Wykazy na
leży .z·lożyć ze wszystkich nieru
chomości bez względu na to, czy 
lokale nieruchomoścl były odda
ne w najem, czy też" nie. Nieru
chomości zamieszkałe tylko i wy 
łącznie przez właścicieli, również 
winny być objęte tymi wykaza· 
mi. Opornym grozi kara admini
stracyjna do 30.000 zł. Wykazy 
składać należy w referacie -podat 
kowym za.nządu Miejskiego przy 
ui Armii Czerwonej Nr 16. 

Co otrzymamy na bony 
w czwartym tyeodniu stycznia 

na podatek od lokalu 

Zdrowia" członkinie Ligi wyjecha 
ły wraz z ekipą lekarską do wsi 
Baucz, a w Pabianicach zorganizo 
wały Kącik Dziecka. Człlmkinie 
kola obsługiwały Ruchomą Wysta 
wę Gospodarczą, a w okresie Za
duszek zajęły się grobami żołnie· 
rzy polskich i radzieckich. Praco
wałv także przy zasypywaniu „bu 
rzowca'' i brały cZ\1nny udział w 
zbiórkach ulicznych. 

Komunikat oficjalny Podkomi
sji Mięsnej miasta Pabianic poda 
je do wiaclomości rozdzielnik na 
mięso w tygodniu od 21 stycznia 
do 28 stycznia 1950 r. 

W dniach 8 l 9 stycznia bieżą- Przydział mięsa przedstawia się 
W bieżącym roku kolo postana cego roku ·odbyła się w Warsza- następująco: na bony tłuszczowe 

wia jeszcze bardziej rozszerzyć wie konferencja aktywistek kobie Kat. PR.-R. odcinek Nr 11 i 12 
swą działalność. zarząd planuje cych, na której była obecna rów- po 0,60 kg. Kat. PR,-S, odcinek 
położenie szczególnego nacisku na uież przewodnicząca Koła Ligi Nr 11 i 12 po 0,35 kg. Kat PR.-S. 
ksz1a1ceniP ideologiczne kobiet. r Kobiet przy Zarządzie Miejskim (listopad) Nr .7 i 8 po 0,35 kg. 

Zgodnie z przepisami o podat
kach komunalnych, do dnia 8 
każdego micsiaca należy wpłaca<' 
raty na podatek od lokali., nie cze 
kając wezwania, czy nakazu 
władz miejskich. 
Vvysokość rat na podatek od 

ZorganiLOwano jllż kółko samo. ob. Józefa Kostera. Kat. R. (grudzień) Nr 1 i 8 po 
ksztflłceniowe, na którym członki Hlaw. I 0,60 kg. postępują naprzód .J lokali jest następu3ąca: a) od lo· 

Roboty kanalizacyjne rozpo-: Na!ychmia-o,t po uko!lczeniu kali mieszkalnych, zajętych przez 

• 

czeie \\ roku 1949 budowa tak bu<l'owy .,burzowca" prz) 'tąpio osoby opłacające czyn&z ' równy 
ba.rdzo , potrzebnego nasiemu no do \\ 'ykonania planu zakreś przedwojennemu - jedna dwu
miastu „burzowca" 'JlO:'.'IU\\'ają lo1wgo na rok J 9.10. to jest do nasta część podatku od lokali, 
się naprzód. M!mo, że tradycyj_ budowy kolektora, 1ci;.igrbceO"O wymierzonego w r. 1949; b) "d Kończy się Rok Mickiewiczow· dzi z druku narodowe wydanie I tysięcy egzemplarzy referaty i 
ne wierice oz.nacza.fące zakor1- :>ię wzdłuż ulicy Armi·i· Czer~vo lokali mieszkalnych, zajętych ski, zainaugu. rowany w 150 rocz- dzieł Mzickiewicza w ilości ok. 100 I broszury o Adami.e M~ekiewiczu: 
~z.cqje. ,,rp·?,qt,. 'PfZY ;ib\4J.Z?wcu'~ J\~hn~ <~d~!nku qd ldjcy Putąskie przez osoby, opłacające czynsz, nice urodzin wieszcza poety· tys. eg . Akc1a wydawnicza Jest 'Zaled 
1 .Oznacza iące 1ednoczesn1e LJc go do ulicy. Konopnif'kiej. Od obliczony Wg. P°" ierzchni "loka.li · : . . . . . . : Państwowy Ini;tytut Wydawni- wie jednym odcinkiem ogromu 
kończenie planu rocznego, . wy. mom~nlJJ rozpoczęcia roboty, - 10 procent podatku, przypada mysllc1e.la : rewoluqo11154y, poety I ozy, iQbQi. szeregu prac o. Mickie- pracy, •którą prowadzi się w Pol
wie::;zone zostały już na kilka ty pocz~ nily już znacrne postępy i jącego za miesiąc ubiegły; c) od ludu polskiego. wiczu wznawia po raz trzeci v\1y- sce Ludowej w kierunku popula
i:;odni przed ko1\cem roku 1949. przerywane S<J iedynie \\' \\'~pad lokali użytkowvch - 15 procent W ciągu bez mała 150 lat, rzą- danie książki Jastruna p.t. ,,Mic- ryzowania życia i twórczości Mie
nie zaniechano dalszego prowa ku wyjątko\\"O złych warunkÓ\\" czvn5zu. -przypadającego za mie· dzące w Pob;ce klasy, preparowa kiewicz". 'kiewicza. Genialny poeta stał się 
dzenia prac przy kanalizacji na atmo~fervcziwch. Robotnic\' ka siąc ubiegły. ty dzieła :tvlickiewicza na swój u- Komitet Obchodu Roku Mickie· w Odrodzonej Polsce własnością 
szego lT)iasta. Dotychczas. bo- nali7acy.fni prze_ tali być sezo - Niewpłacone w terminie raty żytek, d obraz leg..> wielkiego wiczowskiego wydał w setkach najszerszych mas pracujących. 
WiP.m Za\\·szc na okres zi1~10\\'Y nowcami i nie polrzebuja ,,. zostaną 'ściągnięte w <lrodze egze człowieka, którego całe życie by 
roboty były przerywane, a po- tak zwanym „.sezonie mart - kucji administracyjnej z dolicze· Io walką ·o znalezienie drogi do 
dejmo\vano je dopiero \\: roku wym" -szukać dla siebie innego niem dodatku za zwłokę i kosz- Polski sprawiedliwości społecznej 
następnym i to przeważnie w zajęcia. Wybudowanie kolekto tów egzekucyjnych. Wszelkich in- i wolności. wyp~czvły.,. t;isznj_ąc 
.;lruO"iej połowie lata. Obecnie zi ra ,.A°' będ~ic dalszym krokiem formacji w sprawach rat podatko- cal~. prawie ~ziała!nosc i t~or
ma ,..,przestata iuż stanowić prze "'. kierunk~ _sh\ orzenia Pab.ia- wych można zasięgnąć w refcra-. cz?sc. re:'łolucyJ.ną yoety. Dzieła 

· . , nicom \\'łasc1wYch \\a runko\\- cie podatkowym Zarządu Miej- ~1ck1ew1C'za,_ ktory marzył o tym, 
szkodę w pracy dla robotmkow j sanitarnych. · skiego przy ul. Armi.i Czerwonej azeby głos .iego . u~~yszały masy 
kanalizacyjnych. F. s. Nr 16, parter. · ludowe, przywroc!ła tym masom 
~~~~~~~~~~~~~~~~-~~~~~~~~~~~~~-~-~~~~~~~~- Pol.ska Ludowa. 

Należy 'ożywić priacę Komitetu Opiekuńczego Dzieła Wieszcza wychodzą w 
Polsce w tak olbrzymich nakła

dach, jakich nle znaly dzieje wy 
dawnictw p016kiCh. przy Zakładach Graficznych 

W imponującej akcji wydawni
stwowych Zakładach Graficznych czej, rozwinięlej w Roku Mickie· 
jest tow. K. Jarosz, któremu za- wiczowskim, niewqtpliwie czoło
wdzięczać należy dotychczasowe wą pozycję zajmuje · wydany 
przejawy działalności teqoż Ko- przez „Książkę i ·Wiedzę'' w na
mitetu. kładzie 250 l\ s. egz. · „Pau Tade-

Jak w wielu innych zakładach 
pracy, w Państwowych Zakładach 
Graficznych powołano do życi:l 
w maju 1949 r. Szkolny Komitet 
Opiekmi.czy. Do zadań Komitetu 
Opiekuńczego należało nawiąza·
nie kontaku miedzy robotnikami 
z młodzieżą szkolńą, zapoznani<'! 
tej młodzieży z pracą w fabryce 
oraz wszelka możliwa pomoc. 

Aby Komitet sprawnie działał, 
załoga Państwowych Zakładów 
Graficznych wyorała do niego aż 
13 osób~ Przewodniczącym wybra 
nv ob. Wincentego Zająca. 

Komitet natychmia.ot nawlązal 
kontakt z kierownictwem i mło
dzieżą szkoły podstawowe; Nr 7. 
\Vzięto udział w urocz\. stości 

zakończenia roku szkolnego w 
1949 roku. Obdarowano zdolniej
szych uczniów nagrodami. Ni2-
dawno przekazano także szkole 
podstawowej Nr 7 sumę 13.000 
złotych. 

Jak na dzicwięciomiesięczn y 
okres działalności jest to stanow 
czo zbyt mało. 

Jedynym czynnym członkiem 
Komitetu Opiekuńczego przy Pań 

Dzi\.~·nym się wydaje, że mimo usz''. \V takim samym naklatlzie 
tak długiej beZC?ynności Komitetu u kat.U je ~.ię tanie '~ydani~ •:Pan~ 
o · k , . . I Tadeu<:>ta w sem ,,Biblioteki 

pie unczego. spra~1ą tą. nte zam Klasy Robotniczej". W najbliż„zej 
Leresowały się am Rada ZakJa- przyszłości pojawią się na pół
dowa, ani też podstawowa orga·ni kach księgarskich. w ładnej sza
zacja partyjna. Pracę Komitetu O- cie graficznej wznowione wyda· 
piekuńczego należy uaktywnić dla nia „Sonetów'', „Ballad'' vraz 
dobra dzieci ze szkoły Nr 7. "Wybór liryk''. 

(Jas) Staraniem „Czytelnika'' wycho· 

Przy zrzeszen~u sportowym »Wlók~iarzu 
powstała sekcja motocyklowa 

Zrze~zenie sportowe „ Włók 
niarz'' rozwija w ostatnim c..::-i 
sie niezmiernie ożywioną i wie
lokienmkową działalność. Klub 
ten zabiega zdecydo\\·anie o ·.1m<t 
:o;owienie i uwszech;;tronnienie 
sportu w Pabianicach. świadczv 
o t~·m dobitnie uruchomienie \\
roku 1949 sekcji bokser-;kh.i, 
która l'ozwiia się m1dspod~'.0-
''rnnie dobrze i posiada \\' ooe 
cnej ehwili liczne _gTono ;zvn
nych za,vodn ików. fl\viadc:zy też 
o tnn powoła11ie do .ż~rcia ;-if'K<'.i i 
lyŻ\\ i:fi\<;kiPj. 

Nowym krokiem w kienu1kn 
mYszechst ronnienia Rportu .i est 
tirm:homienie sekcji motocyklo
wej, któl·a powołana została do 
życia decyzją zarządu klubu w 
d.niu 16 stycznia. Dotychc:za8 
istniała w Pabianicach jedna 
tylko i:iekcja motocyklo\\'a przy 
PTC „Gwardi;i". 

Zapisy członków do sekcji mo 
tocyklowej przyjmuje ob. ~ie
<lzielski Jan z PZPB przy ulicy 
Armii Czerwonej 3. _ 

Otwarcie lodowiska 
0>1tatnie mroźne dni pozwolił.\ 

na udostępnienie lodowi;:;ka Zrze 
szenia Sportowego „ Włók11iarz" 
- ogółowi Pabianicza11. Lodo
wisko cz.vnne jest codziennie w 
godzinach od 16-ej, a w sobotę 
i niedzielę od 14-e.i do 20-ej. 
Wiadomość ta z pewnością ra 

rlośnie zostanie przyjęta priez 
naszą młodzież, która w sporcie 
łyżwiarskim z.najdzie możliwość 
wyżycia się. Z uczę;:;zczaniem na 
lodowisko nie należy zwlekać, 
gdyż nie-wiadomo jak długo jesz 
cze dopisywać będzie mroźna 
pogoda. 
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Rok ubiegły był w pracy 

spółdzielczych ośrodków ma
.szynowych pod wieloma wzglę 
darni rokiem przełomowym. 
Przede wszystkim ośrodki nie 
mal 10-krotnie zwiększyły 
ilqść posiadanych maszyn i na 
rzędzi rolniczych. Przystępując 
do prac wiosennych 1949 r„ 
spółdzielcze ośrodki mas:.yno
we dysponowały 21 tysiącami 
różnych maszyn, :. czego po· 
nad 60 proc. posiadały ośrod
ki w województwach ::achod
nich.. \X' ciągu roku ilość ma 
szyn w ośrodkach wzrosła do 
okoJo 200 tys. Maszyny te ro:: 
mieszczone zostały równomier 
ni~ ze szczególnym uwzględnie 
niem województw wschodnich 
i centralnych kraju, gdzie brak 
maszyn w latach poprzednich 
był szczególnie dotkliwy. 
Wiosn~ 1949 r. ośrodki ma~ 

~ynow:• .działały: jedynie <JłrAJ 

Mechanizacja prac r,olnych 
w gospodarstwach chłopskich w 1950 r. 

gminnych spółdzielp.iach, ::o 
stwarzało niedogodne warunki 
dla obsłużenia terenu całej gmi 
ny. Ośrodki pr:ewaźnie obslu 
giwały chłopów z tej wsi, w 
któr~j się ::najdowały i chło
pó'v : kilku wsi okolic:nych. 
Natomiast chłopi ze wsi odda 
lonych, choć najbard:iej po
tr::ebowali pomocy, nie mogl: 
korzystać z uslug ośrodka. 
Aby to upośledzenie wsi odda 
lonych od gmin :likwidować, 
rozpoczęto w roku ubiegłym 
tworzyć filie spóldzielc::ych o
środków maszynowych w nie
!dórych gromadach. D:!ięki te 

. ;mu z.:więks;;yJ.p sit w.~korzysta 

nie maszyn i jednocześnie ob
niżył się koszt ich eksploatacji, 
gdyż odpadły koszty daleki~h 
przeja:dów i pr:ewo:ów. 

\X' zrost ilości mas:yn i. zbli
żenie ich do chłopów uwielo
krotnilo możliwości obsługi 
gospodarstw chlopskich. Jc~ł
nocześnie chłopi nabrali :au
fania do ośrodków mas:yno· 
"·ych, gdyi: oc::yszczone ld 
,\,pływu .bogaczy wiejskich :a 
rządy gminnych spółdzielni i. 
cora: uaktywniające się komi 
tety członkowskie dopilnowa
ły, aby ośrodki mas:.ynowe 
niosły pomoe: biednym chło
pom_. któr,~Y: iej nąpra:wda po· 

tr::ebują. 
\X·'yniki prac maszyn z <:>Ś· 

rodków, stanoV.•ią znaczną po· 
:ycję w caloks::tałcie postępu
jącego procesu mechanizacji 
naszego rolnictwa. Traktorami 
:aorano w ciągu 1949 r. 110 
tys. ha, młocarniami wymłóco 
no 6 miln. kwintali zboża, a 
sie,vnikami :asiano 630 tys. ha. 
Dokonując siewu siewnikami 
ośrodków, mało i średniorolni 
chlopi :aoszczędzili ok. 190 
tys. q ziarna siewnego, warto 
ści co najmniej 380 miln. zł„ 
nie licząc zysku, jakim jest 
zwiększenie plonu, uzyskiwane 
&o. p.Fzy; siewie llz,ędp~v~.nt. 

Ponieważ w ciągu jesieni i 
zimy wszystkie maszyny i na
rzędzia rolnicze, znajdujące się 
w ośrodkach, były. intensy,-· 
nie remontowane i olbr:ymia 
ich większość użyta będ:ie do 
pracy w odpowiednim se:.onie 
1950 r„ przewidywany ud:iał 
ich w pracach rolnych będ:ie 
kilkakrotnie wyższy niż. w ro
ku ubiegłym. 

Centrala Rolnicza Spółdziel 
ni przewiduje w związku z 
tym, że 3 tys. traktorów ośrod 
ków maszynowych powinno 
zaorać ok. 600 tys. ha, 16 tys. 
młocarni może dokonać omło
tu ok •. 1:6. miln ... ~in~ali-:boi-a. 

35 tys. siewników obsieje ob· 
szar 1,5 milo. hektarów, JO 
tys. czynnych kopaczek wyko 
na prace na powier:z:chni 150 
tys. ha, a 20 tys. maszyn żniw
nych skosi zboże na ok. 800 

·tys. ha. 
Zrealizowanie tych planów 

przyniesie naszemu rolnictwu 
olbrzymie oszczędności, du:!ą 
ulgę w pracy rolników oraz 
pr::yczyni się poważnie do pod 
niesienia kultury upraw, a l:O 

za tym idzie i do znacznego 
zwiększenia plonów :. 1 ha. 
Miarą korzyści, jakie przv· I 

niesie pełne wykorzystanie mi' 
szyn z ośrodków maszyn,) 
wych, jest oszczędność, któn 
uzyska się przez wykonani~ 
siewu rzędowego na powier::· 
chni 1,5 miln. ha. Zaoszczędzi 
to ok. 420 tys. kwintali ziarna 
siewnego, o :wartości ~ nai· 
mnł_ti .840 ~ " 
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ZE SPORTIJ la marginesie 

Nie damy się wyprzedzić Warszawie 
akcji wyborczej 

do zarządów kół 
sportowych 

na polu upowszechnienia kultury .fizycznej i sportu na wsi 
Wojewódzka ~~a ~i: 

Co pisała prosa. łódzka 24 stycznia 1930 r. skiego przy Warszawskim Zarz!łdz1e 
W SEJMIE NIE WOLNO KICHAĆ I CHICAGO ZBANKRUTOWAŁO Wojewódzkim ZSCh, podsumowała swój dorobek za rok ubiegły 9raz o-

Na Posiedzeniu sejmowej komi-sji Stan :finansów miasta Chicago w ;pracowała plan pracy na rok 1950. 
budżetowej jeden z posłów głoi;no Ameryce przedstawia się tak kata- w wojewódz
lk.ichnął. Przewodniczący komisji strofalnie , że urzędnicy od dwóch ;~ 

1
, 4 ;, 0 twie warszawsldm 

poseł Byrka skarcił zakait.arv.onego miesięcy nie otrzymują pensji. Mia- -~- , 1 11 h · t 
ł d · · b tak' h t · b' . t od . ~f'\"· 1111 I /'I ' •' czynnyc Jes t')-

pvs a, omagaiąc się, a y w 1c s o zamierza w iezącym yg mu /. "''· i•/ t , ,._ / hecnie 341 Ludo-
1\vypadlkach posłowie prosili :prze- zamknąć wszystkie szpitale, przy- ~; , ~' ..,..,-•ych Zespołów 
wodnietzącego 0 głos, gdyż pmery- tułki, wskutek czego tysiące bied- , . ., Sportowych, któ-
wają tok obrad. nych, chorych i kalek, znajdą się . na bruk re zrzeszaJą prze 

UWIĘZIENI w LODACH u. . .: .„ ·~· .• szło 27.000 mło-

BIEGUNA ~ł!ee~ I 'Yiele LZS-ów J?TZ~~~~~!ło ~~~~kf~L Ekspedycja podbiegunowa kapita- c.1atywę, orgamzuJąc szereg nnpn~z 
na Byrda - został.a uwk:ciona sportowych z udziałem drużyn n1iej-
wśr6d olbrzymich lodów. Ekspedy- scowych i pozamiejscowych. Pracą 
c ja będzie musiała pozostać przez , ' swą na szczególne uznanie zasłużył 
cały rok na statku. „Little America". p AN.:>l'WO h' 'i TEATR sobie . L_udowy z:spół. Sportowy \V 

im. STEFANA JARACZA Chpm1~zowce, _ktory hcz1 około. 40 
NAROD IDSZP~SKI 

PRZECIW DYKTATURZE 
W His7l!)anii dochodzi do coraz 

częstszych zaburzeń politycznych. 
Ludność pracując.a oraz studenci 
ko1portują masowo uJ.O<!Jki, domaga
jąc się ustąpienia Primo de Rivery. 
Profesorowie uniwersytetów hi'Sz
pańskich postanowili rozpocząć 
strajk. 

KANADA KONTRA USA 
Na skut.ek zatopienia statku kana

dyjskiego „Taiheis" przez straż cel
ną USA - doszło do poważnego za
targu dyplomatycznego. Rząd ka.na-. 
dyjski flaprotestował ostro wobec 
takiego aktu gwałtu. 

WALKA NA OKRĘCIE 
FRANCUSKIM 

(ul. Jaracza 27) członkow. Zesp?ł ~en 'pos~ada .st~Jące 
Dziś o godz. 19.15 sztuka Anat:>Ia 1.1a ~obrym poziom.ie. se~cJe:, p1ł~1 no

Surowa pt. Zielona ulica". _ Ostat- zneł, .1e.kkoatletyk1 .1 s1atko~k1. , . 
nie dn· " NaJwiększą liczbą spe>tkan wyroz-

i. niły się: LZS Dąbrówka, LZS Regu-
PAŃSTWOWY TEATR NOWY ły (zorganizowany przez młodzież 
(Daszyńskiego 34, tel. 123-02) z PGR) oraz LZS Rościszewo. Więk-

Dziś teatr nieczynny. szość tych spotkań odbywała się z ~1-
działem robotniczych klubów sport:>

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36) 
Codziennie o godz. 19.15 „Rozbit

ki" - komedia w 4 aktach J. 3li?.:iń
skiego, z udziałem A. Dymszy, P. R~
lewicz-Ziembińskiej, W. Waltera, W. 
Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 13 i od 16. 

PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
Zespół wrocławski 

(ul.Jaracza 2, tel.217-49) 

wych. 
Najbardziej popularną dyscypliną 

sportu w woj. warszawskim jest pił
ka nożna, którą uprawia znaczna 
liczba Ludowy~h Zespołów Sporto
wych. 6 drużyn LZS brało udział w 
ubiegłym roku w rozgrywkach kla
sy „C" w warszawskim okręgu pił
karskim. 

Plan pracy na r<>k 1950 ;.>rzewidu
je zorganizowanie w woj. warszaw
skim około 160 nowych Ludowych 
Zespołów Sportowych oraz wzrost 
liczby człoµków przy:1ajmniej do 
35.500 osób. 

W roku bieżącym ulegn:e rlalszej 
poprawie zaopatrzenie sportu wiej
skiego w sprzęt spo.rtowy, na zakup 
którego przeznaczono kwotę około 
15 milionów zł. Jest to suma praT.Vie 
4·krotnie większa, niż w roku ubie
głym. 

Szczególna uwaga w roku bieżą
cym będzie zwrócona na upowszech
nienie sportu i wychowania fizycz
nego w Państwowych Gospodar
stwach Rolnych, a przede wszystkim 
w powstających spółdzielniach pro
dukcyjnych. W tym celu planuje ~ię 
w tym roku budowę 32 boisk aporto
wych, 2 pływalni oraz sal gimnastycz 
nych. 

Dobrze by było, gdyby na polu 
krzewienia kultury fizycznej i sp•)r· 
tu na wsi województwo łódzkie nie 
pozostąło w tyle za województwem 
warszawskim i tak iak ono, w roku 
1950 intensywniej wzięło się za sport 
wiejski. Nie zapominajmy ani na 
chwilę, że na tym polu pomimo pew
nych osiągnięć wciąż jeszcze mamy 
wiele do odrobienia i musimy włożyć 
jeszcze wiele pracy, aby zadanie wy
tyczone nam przez Biuro Polityczne 
K;C ?ZPR, a d?~cząc~ upows~ech- Mamy już za sobą wybory do 
mema . kultu;y flzyczneJ na wsi im- trzydzie&tu kilku Kół Sportowych 
stało istotnie przez nas wykonane. , przy naszych zakładach pracy. Oko

Łódź, jako największe po W ar:iza- ło 30 proc. :istniejącyoh Kół ma już 
wie miasto w Polsce i jako stolica ri:atem nowe władze . . Ba.rdrzo poucza
n~szego s ortu robotniczego powinna j~c~ mater.iał d•la działa~ności i. wY_-. !' , . mkow pracy przedstawia na kaz-
prz~stąp1c. do wspołzawo?m~twa . z~ dym e.ebr.aniu dyskusja nad spra
stohcą na polu usportowi_ema wsi. i wozdaniem ust~pującego zarządu. I 
w . ty~ szl~ch.etrtym wsp~~zawodmc- co się okazuje? 
hy1e me_ dac się wyprzedz1c. Tam, gdzie Koło nie pracowało w 

---------- oderwaniu od administracji zakładu 

Kula, Głażewska i Kalbarczyk 
triumfują w Zakopanem 

ZAKOPANE (Obsł. wł.). - Na 
Krokwi odbył się drużynowy kon
kurs skoków, z udziałem 7 drużyn . 
Pierwsze miejsce zajęła SNPTT. w 
składzie: Cia,pt.ak, Gąsienica, l{.rzęp
towski i Kula, zdobywając 620,2 
pkt, przed drużyną śląską (Fros, Taj 
ner i Wieczorek) - 597 pkt. i Gwar
dią I (Zakopane). 

W klasyfikacji indywidua~nej 
pierwsze miejsce rz.ajął Kula - sko
ki: 55, 58 i 59.5 m., nota 220.9 l'.Jkt„ 
przed Kozakiem (Gwardia) i Krzep-

t<>wskim. 
* • * 

Mistnami Pol.s.kti na rok 1950 w 
je7.dzie szybkiej na lodzie zostali: w 
konkurencji kobiet - Głaiewska, a 
w konkurencji męskiej - KalbM
czyk. Tytuły wicemistrzów zdoby
li: Sędzimir 1 Lewandowski (Legia 
W-wa). 

Na zakończenie mistrzostw odbyła 
się rewia łyżwiarska, która wywo
łała w Zakopanem wielkie zainte;;.r 
sowanie. 

Saneczkowe· mistrzostwa Polski 

pracy, rady zakładowej, Koła ZMIP, 
Związków Zaw„ Podstawowej Orga 
nizacji Partyjnej - praca przyno
siła wyniki, zainteresowanie spor
tei'n obejmowało rz.na=ą czę$ć rz.a
łogi, strona organizacyjna pracy by-
ła na poziomie. • 

Tam zaś, g(izie Koło pracowało w 
oderwaniu od wymienionych orga
nizacji, praca kulała, praca była 
bezpl<inowa, be.z wyn,ików, ni~ła ty! 
ko C'Lęść załogi ćwiczyła i intereso
wała się sportem. 

Sport w zakładzie pracy musi 
więc być traktowany jak każda zdo 
bycz socja.Jna, jak dbałość o zo,rga
nizowanie wczasów, opieki lekar
skiej, dobrych warunków pracy, jak 
życie świetlicowe, jak rozryv;ki kul
turalne. Na statku francuskim, wiozącym 

skazańców, deportowanych na robo
ty karne w koloniach - wybuchł 
bun.t wii.ęźniów. W cz,asie długo
trwałej walki - trzech więźniów zo 
stało zabitych. · 

ARESZTOWANIE REDAKTORA 
,,BUMANITE" 

Wtorek, 24 stycznia, ostatni dzień 
„Klęska Hamana" (przedstawienie 
ulgowe dla żTK). Początek o godz. 
19.30. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

Liczny udział brali w zeszłym ro
ku członkowie LZS w imprezach ma· 
sowych. M. in. w Biega~h Narodo
wych wzięło udział 18.000 młodzieży 
wiejskiej, mar~ze jesienne zaś zgro
madziły ok. 35.000 osób. Niezależnie 
od tego 2000 członków LZS brało 11-
dział w uroc,zystościach z okazji Mię KARPACZ (obsł. w1.) :- Z udzia I Fleischmanowicz (Związkowiec Kar 
dzynarodowego Dnia Pokoju, a 220· łem 14 zawodników, reprezentują- pacz), 2) Rzepka (Związkowiec Kar 
osobowa delegacja uczestniczyła w cych 7 klubów odbyły się w niedzie pacz). 
ogólnokrajowych ohchodach dożynko· lę w Karpaczu saneczkowe mi- Jedynki zwykłe mę;iczym: 1) Sier 
wych we Wrocławiu. Reprezentanci stl"LO.Stwa Polski. Wyniki technic'me: pień (Związkowiec Karpacz), 2) 

Bo spoTt dla człowieka pracy, to: 
dbałość o zdrowie, szlachetna w 
sv.rym rodzaju rozrywka. potęgowa
nie sprawności nie dla celów same
go tylko wyrobienia mięśni, ale dla 
przeniesienia jej do pracy produk
cyjnej. 

W Paryżu został aresztowany re
daktor „Humanite" za wydrukowa
nie artykułu nawołującego żołnierzy 
framcusk:ich do obrócenia broni prze 
ciw kapirtalistycrz:nym wyzysldwa
crrom. 

woj. warszawskiego zdobyli na zor- Sanki zwykłe - kobiety: 1) Mo- Woltyński (AZS Kraków). 
Wtorek, dnia 24 bm„ o godz. 19.15 ganizowanych z tej okazji zawodach lenda (Związkowiec Karpacz), 2} I Dwójki zwykłe mężczyzn: 1) Gieł 

(ul. Piotrkowska 243) 
<Dobrze się stanie, jeśli omówione 

tu sprawy wetz.mą pod u~ę nowo
wybrane zaTządy Kół Sportowych. 

ostatni dziefl „Ptasznik z Tyrolu". sportowych 3 pierwsze miejsea w bie Radecka (Zwi"!zkowiec Karpacz). J żewsk1 - Łuczak (Unia - Szklarska 
gach na przełaj. I Jedynki wyścigowe mężczyzn: 1) 

1

. Poręba), 2) Dąbrowski - Cytrykow Dziś otwarcie 
lodowiska w Zgierz~ 

ski (AZS Kraków). TEATR „OSA" 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 

O godz. 19.30 „Romans z wodewi
lu" z udziałem T. Wesołowskiego. 

• Z S RR Drużynowe mistrzostwo 7.dobył 
ZIDIOWY W 'i Związkowi.ee (Karpacz) przed AZS 

~ILlllJl~ 
ADRIA - dla młodzieży (Stalina 1) 

„Złoty kluczyk" - godz. 16, 18, 20 
BAI.TYK (Narutowicza 20) „Sun1ie

nie" - godz. 17, 19, 21. 

PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
„Pl.NOKIQ" 

(uL Nawrot 27, tel. 135-74) 
Wto.rek, 24 bm., o godz. 9.30 wi

dowisko dla szkół pt. „Historia cała 
o niebieskich migdałach". 

BAJKA (Fr:mciszkańska 31) „Pło
mień Nowego Orleanu" godz. 18, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) - „Pro- ll!JiJJR_i 
gram aktualności krajowych i za- ~. . ł :; _ _ 
granicznych Nr 4" - godz. 11, 12, _ • J, _ _ 
13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL - dla młodzieży (Legionów 2·4) · I 
T 

· , a 6 8 20 
12.04 Dziennik południowy oraz 

" rzec1 szturm' - go z. 1 ' 1 ' przegląd prasy stoł. 12.25 Przerwa. 1' 

MUZA (Pabianicka 178) „Potępień- 13.25 Program dnia. 13.30 (Ł) Muzy-
cy" godz. 18, 20 ka rozrywkowa. 14.00 „Z życia Wę- I 

POLO:\'IA (Piotrkowska 67) - „Jan gier". 14..15 (ł,) Komunikaty. 14.ZO I 
Rohaez z Dube" - godz. 17, 19, 21 (Ł) Muzyka obiadowa z płyt. 14.55 

PHZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) Audycja PCK. 15.10 „Katowice 
„Arinka" - godz. 18, 20 miasto, które nie zna 1'!1u". 15.30 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) „'MęŻ- Audycja dla świetlic dziecięcych. 
czyini w jej życi1i" - godz. 18, 20 15.50 Pogadanka sportowa. 16.00 

ROMA (Rzgowska 84) „Aleksander Dziennik popołudniowy. 16.20 (Ł) 
Matrosow" - godz. 18, 20 Aktualności łódzkie. 16.25 (Ł) Au-

Rli:KORD (Rzgowska 2) „Pieśń taj- dycja Ligi Kobiet. 16.30 (Ł) „Alek· 
gi" · dla mlodz. godz. 16; seanse sander Herzen". 16.45 (Ł) Chwila 
normalne god~. 18, 20. muzyki z płyt. 16.50 (Ł) „Pierwsi 

STYLOWY (Kilii1skiego 123) ,,Boga-- · absolwenci kursu dla analfabetów v-
ty plon" godz. 18, 20 trzymują nagrody". 17.00 Koncert 

AWIT (Bałucki Rynek 2) „15-letni rozrywkowy. 17.45 Kronika „SP". 
kapitan" - godz. 18, 20. 18.00 „Z kraju i ze świata". 18.15 

TĘ:CZA (Piotrkowska 108) - „Ale!t- Wł. Żeleński: Sonata na fortepian i 
sa.nder Puszkin" godz. 16.30, skrzypce F-dur op. 30. 18.40 Wszech 
18,30, 20.30. nica Radiowa. 19.00 Pogadanka. 19.15 

Fragment z meczu hokejowego o mistrzostwo ZSRR 
Dynamo (Moskwa) - Bolszewik 

Kobiece mistrzostwa ZSRR 
w hokeju na lodzie TATRY (Sienkiewicza 40) „Dzw?n- „W rytmie tanecznym" 20.00 Dzien

nik z Notre Dame" g. 16, 18.30, 21 nik wieczorny". 20.40 Muzyka roz-
WISŁA (Daszyńskiego 1) „Szeroka rywkowa z płyt. 21.00 Koncert $yJn- MOSKWA (obsł. wł.) - Hokej ro dowych im. Stalina i stowarzyn.e-nia 

droga" - film produkcji polskiej, foniczny. 22.00 Wszechnica Radiowa, syj~ki jest w ZSRR popularny, nie sportowego „Burewiestnik". 
godz. 17, 19, 21 . wykład z cyklu: „Chemia stosowana" cylko wśród mężczyzn, grają rów- Poczynając od tegorocznego sezo-

(Kraków) i Unią (Szklarska Porę-

1 ;iro rOZP88lYll8 s;i;kurs 
I dla kaadydató.w ;; 
i na sędziów piłki ręcznej 
I Łódzki Okręgowy Związek Koszy· 

kówki, Siatkówki i Szczypiorniaka 
I powiadamia, że zgodnie z zaplanowa· 
j nym programem pracy, w dniu 25 sty 
I cznia 1950 r. o godz. 19 w sali „Ogni-
1 ska" ul. Moniuszki 4, nastąpi otwar
' rie kursu dla kandydatów na sędziów 
f koszykówki, siatkówki i szczypior· 
r niaka. 

Dzisiejsze zebrania 
wyborcze 

klubów i kół 
sportowych 

Zw. Klub Sportow-y „Kolejarz", 
Koluszki, Kolo ZZK, godz. 18. 
Koło Sportowe „Kolejarz", Ko

luszki, Parowozownia. 
Klub Sportowy „Włókniarz", O

zorków, Legionów 8, godz. 18. 
Koło Sportowe - Fabr. Filmów 

Polskich, Łódź, Nowotki 41, godz. 
16. 

Przy stole ping-pongowym -Rumunia-Polska 7 : 2 

W dniu 24. I. b. r. t. j. dzisiaj o 
godz. 19 odbędzie się UROCZYSTE 
OTWARCIE LODOWISKA Klubu 
Unia - Boruta, znajdującego się w 
Zgierzu, pozy Nl. świerez.e:wakiego 
Nr. 71. 

1'1 :i „ .• a : , 
UWAGA PRENUMERATORzy! 
W związku z utworz.eruem z dn. 

1. I. 1950 r. Pańmwowego Przedsię
biorstwa Kolportażu „Ruch" wpłaty 
za prenumeratę należy uisu..czać do 
25 każdego mies..iąca, na miesiąc na
stępny. Wpłacić należy u kolpocte.ra 
fabryrenego lub przekazem poczto
wym na K-to VII 13767. 

GL08 
Orpn l.6dzkleKo Eomltetu 1 WQJe· 
w6dzklewo Komitetu PollkłeJ Zje· 

dnocaoneJ ParłU BollotDJ.cuJ 
a e 4 as 11 J el 

&.OLBGJUM UDAECT,N&. 
Tale f o D J'ł 

Reclell:tor naczeln7 
Zutępca red. nacz•lreto 
Sekretarz odpowledzialD)' 
Dział parąjn7 

211-lł 
:nt-21 
219-~ 
154-25 

·--- 11 Dział korapoudut6w robet-
Dlczych l cbłopaldeb oru 
redall:Lor6w cuetelc kf~-
n7cb :u.t-'2 

Dział mutaejl w-u 
Dział mlajald I aportowJr 2U·2l 

wawa. I t 11 
Ddał ekonomlet117 111-U 
Dział 1abl'J'em7 211·10 
D:dał rolnJ' 25ł-2l . .,.... . 
~· DOC:ft:l 172·11 

KelporłaL 
Łddł. Plotrlto1"ka 'IO, tel. m-22 
AdmtntńraeJa JM-'2 
Dciał 01~6: !.6clł, Plotrll:ow-

WŁóKNJARZ (Próchnika 16) „Jan 22.15 Popularna muzyka organowi\. nież kobiety: Corocznie ~rzep~·owa- nu zimowego będą rozgrywane 
Rohacz z Du be" godz. 16.30, 22.30 „Zwertałowa bacówka pod we- dzane. są mistrzostwa miast 1 roz- •nistrzostwa hokeistek ZSRR. Prze- BUKARESZT (obsł. wł.) - Mię-
18.30, 20.30. sołym wierchem". 22.50 Muzyka ro.i:" grywk1 o puchar WCSPS, w któ prowadzeniem kursów szkolenia- dzypaństwowy mecz teni~a stołowe I •k• „. tel. 111·„ ' llł-'71 

WTdawea aaw ,,.Praaa• 
A.dr. Red.: l.6clł. Plo~kowlk& Ił, 

M·ełe piętro. 

· · • h dr · h k · h Ob · "'o - renip owyc zaJmUJa , , WOLNOść (Napiórkowskiego 16) - rywkowa z płyt. 2~ . 00 Ostatnie wia-1 rych uczeotniczą dziesiątki kobie- .,. 1 · g h . .. si·ę gru go Polska - Rumunia rozegrany w 
„Dni i noce" - godz. 16, 18, 20 domośc1. 23.10 Program na dz1en na- cy.c uzyn o eJowyc : ronca . . · . Buk:lreszcię, z,akonczył si~ zwycię-

ZACHĘT A (Zgierska 26) ,,Ali Baba stępny. 23:15 l\!uz>'.k:i. taneczna. 24.00 m1 puchar:i w. latach ~biegłych by ~Y cz~:o,vych ~adziecktch trenerow I stwem reprezentacji Rumunii w 

Dnak. Zakł. Grai. asw „PraA„ 
lt.6dł.. •l. :twlrkl 17, C.L ZN·C. 

i 40 rozbójników" godz. 18, 20 Zakończenie audycJi i Hymn. Iły zctworlmczk1 zakłarlow samocho- I 1 sędz1ow hokeJowych. stosunku 7:2. D-1-10544 
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Lela pożegnała przewoźników i wyszła na brzeg. Czandra-Sing 
dał jej na drogę trzy srebrne rupie. Dwie z n i·ch oddala Lela prze
v:oźnikom, gdyż przez całą drogę dzielili się z nią chlebem. 

Za trzec i ą rupię chciała kupi ć jedzenia w najbliższym osiedlu. 
.kle pierwsza wieśn '..aczka, napotkana na skraju wsi, chuda 

i wyn '.szczona, pokręciła głową. 
- Schowaj swoje pieniądze, dzjeweczko, - powiedziała -

w całej wsi tl!i.e znajdziesz nawet garści ryżu . Niedawno przeszedł 
tedy oddział sahibów. Tylko odpadki i śmiecie pozostawiło ich 

. :wojsko w śpiżarniach chłopów. Masz, weź choci aż to!.„ 
Położyła na dłoń Leli garść suszonego miąższu palmy sagowej. 
- Dziękuję, siostro! - rzekła Lela. 
Kobieta przyjrzała się kwiec'stemu deseniowi na białej chustce, 

przezroczystym niebieskim bransoletom na c iemnych, opalonych rę
kach Leli i spytała: 

- Dokąd idziesz, Radżputanko? 
_ :, - Do krewnych, do jeszcze dalszych wsi... 
, 'f· - Nie chodź tyl:ko prawym brzegiem! Przejdź przez bród 
f idź leWY'!ll- Na nraWYm brzeeu włóczą sie żołnierz.e sahibów. 

- Dziękuję, siostro! - pO'\\'iedziała Lela. 
Poszła w górę rzeki, zales ionym prawym brzegiem, tak jak 

polecił jej Czandra-Sing. 

Rozdział XX 
ARMATA „PUŁKOWNIK WILSON" 

Insur wz.'.iął sobie do pomocy tylko dwóch ludzi - Lall-Singa -
'i z dawnych pracown:ków Arsenału młodego rusznikarza Zastrę. 

Wokół zburzonego budynku Arsenału leżały porzucone drabiny 
szturmowe, kamienie i połamane stalowe części dawnego ogrodzenia. 
Cudem ocalała narożna brama i żelazne belki, zamykające ją od 
środka. 

Za bramą panowała martwa cisza. Insur z towarzyszami wdra
pał się na zwaloną wybuchem kupę kamieni i ostrożn ie skoczył 
w dół. 
Po tej stronie murów stały dwie uszkodzone wskutek wybuchu 
armaty. Trup w :mundurze porucznika wojsk królewsk;ch lezał obok 
- „ wysuszony" na słońcu . 

Przedzierali s:~ dalej wśród poczernialych kamieni. 
- O - zauważył Lall-Sing, trącając czubkiem sandała opalone 

sierżancki e mank'.ety. - To wszystko, co zostało z podoficera Jej 
Królewskiej mości... 

- Nie śmiej s:ę - ofuknął go In.sur - Pomyśl lepiej o naszej 
robocie. 

Lall-Sing zamilkł. 
Zeszli w podziemia. Przodem. szedł rusznikarz 

• I 

Uderzył ich nozdrza zaduch wilgoci i śmierci. Insur zafrzymal 
s:ę. 

Gdzieś daleko nad ich głowami huczało miasto. Szum . na uli
cach J?elhi - na ulicy Nosiciern Wody, Rusznikarzy, KiJ.imczarek, 
Kowali, trwał od samego świtu. Czerwone kurtki piechurów i nie
b ieskie mundury konnych sowarów pstrzyły s'.ę w zaułkach i na 
placach. Wieśniacy stali taborem na Bazarze Konnym. Umilkły do
m:v bogatych kupców, za to gwarno zrobiło się na placach. 

Do warowni napływali powstańcy ze wszystkich .stron Górnych 
Indii.. 

„Delhi, nasze Delhi" - nazwę tę powtarzano jak wezwanie: 
Starodawna stolica pierwsza podjęła sztandar powstania, które 

teraz ogarniało coraz to nowe prowincje. Grom.adz:h się tu rajoci ze 
zbuntowanych wsi i sipaje z dalekich i blisk:ch os:edli wojsko
wych. Po moście pontonowym na Dżamnie toczyły się chłopskie 
wózki !i w bojowym szyku maszerowały pułki wojska. Coraz to 
jakaś wojskowa stacja buntowała się w ciągu jednej nocy i wyru
szała do Delhi. 

Do późnej nocy paliły się ognie na Srebrnym Bazarze, gdzie 
hulała sipajska swoboda i gdzie s ·paje rozkładali się na nocleg. 

„Tri:ymać się dawnych pułków, każdy sipaj przy swoim od
dziale" gło.s:tły hasła powsta.ńcze. Tak też ułożono się na bazarze. 
Wschodnią część zajął dziewiąty pułk, południową trzydz:esty s!ód
my. 

Wszystkie stopnie wojskowe zostały unieważnione. „Każdy, kto 
w tej świętej wojnie obnażył miecz, ma jednakowe prawo do sławy'' 

1 - ośwfa~czyli &paje. · \I). c. n.) 
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